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Komunikat urządowy w sprawie pożyczki
amerykańskie j dla Falski.

Sytuacje ciągle nie jest jeszcze ostatecznie wyjaśniona. - Narada na Zamku. — Wyjazd z Warszawy p. Monneyi

Warszawa, 7. 4. (wl. k.) Cała pra
sa dzisiejsza stołeczna niemal bez wyjąt
ku, opierając sie na informacjach ze źró
deł rządowych bardzo pesymistycznie 
wyraziła się o stanie rokowań o pożycz
ką zagraniczną. Komunikat rządowy wy
dany dziś o godz. 1 w południe obejmu
jący przedstawienie optymistyczne tej 
sprawy wywołał ^uże zamieszanie tak, 
że niektóre dzienniki popołudniowe mu
siały robić t. zw. mutacje, przyczem pe
wna Bóść egzemplarzy ukazała się z in
formacjami pesymistycznetij o stanie ro
kowań, reszta zaś informacjami optymi
sty czneiiii.

Komunikat rządowy wydany o g< lzi- 
nie 1 popołudniu brzmi następująco: „To
czące sie od ty rodnia pertraktacje z przet^ 
stawicielami sfer finansowych amerykań
skich dobiegają końca. Trudności, jakie 
si-j początkowo wyłoniły wypłynęły nie 
tyle z zasadniczych różnic poglądów, któ
re w znacznej części peprzednio już u- 
względtiiono, ile z powodu, technicznego 
ujęcia planu stabilizacyjnego, zapro«ekto- 
wnnego w Ameryce.

Celem przyspieszenia pet aktacyj mi
nister skarbu p. Czechowicz w szybkiem 
tempie opracował własny projekt i pro
wadzono pertraktacje na tle konfrontacji 
projektów polskiego i amerykańskiego. 
Prace są na ukończeniu i moż ia przy
puszczać. że jeszcze dziś wejdę w sta
dium końcowe."

Z kół rządowych informują, że moment 
kontroli nad państwowym budżetem i 
polityką kredytową Banku Polskiego jest 
całkowicie usumęty. natomiast sfery fi
nansowe amerykańskie wysuwają kon
cepcie obserwacji przy wykonaniu "łanu 
stabilizacyjnego, obrabowanego przez 
Rząd polski. Rząd uważa pożyczkę sta- 
bilteaeyjna 7,a wstępny kiok do szeregu 
dalsTvoh požvczek na cele gospodarcze.

Jak wynika z powvžszych informacji, 
nie chodzi o jakąś wielka pożvc»ke Inwe- 
5 Ivoyjna, 'écz o .požvczke stPbMteacyina, 
którą tna być wstępem do dalszych poży
czek na cele gospodarcze. Równocześnie 
informują z kół rządowych, iż Wiadomość 
opublikowana przez prasę zagraniczna o 
rzekomych rokowaniach z Bankers Tru
stem w sorawie pożyczki, maiącej opie
wać na 50 milionów w gotówce i 25 mil
ionów w towarach, przyczem w Bonku 
Polskim m'ałby zasiąść kontroler z ramie
nia konsorcjum jest nieprawdziwa.

> Zaznaczyć należy, że przed wydaniem

komunikatu rządowego p. wicepremier | posiedzenie Rady Banku PolsI lego. Przy- 
Bartel był przyjęty przez p. prezydenta I puszczać należy, że konferencja ns Zam- 
Mościckiego, który konferował z nim w ku I wynik obrad Rady Banku Pcisklego 
sprawie pożyczki. Należy zaznaczyć ró- I wpłynęły na treść Ł Mnunikatu rzrdo- 
1 niez, że w tym samym c/?s'e odbyło się * wego.

Pojedzenie Rady Banku Polskiego
odbyło się w terminie przyśpieszonym.

ZAZNAJOMIENIE UCZESTNIKÓW ZEBRANIA Z WYNIKIEM NARAD O PO
ŻYCZKĘ ZAGRANICZNA-

War zawa, 7. 4. (wl. k.) Dnia 7 bm- 
odbyło się posiedzenie Rady Banků Pol
skiego. na którem prezes Karpiński za
znajomił obecnych z wynikiem prac dele
gacji rządowej w Ameryce i ■ poglądach 
Rządu na warunki amerykańskiej grupy

finansistów. Należy zauważyć, że posie
dzenie Rady Banku zostało przyspieszo
ne, pierwotnie bowiem tern In był wyzna
czony na 14 bm. Przebieg obrad i wnio
ski utrzymywane są w tajemnicy.

f-îrawa kartelu węglowego
środkowo - europejskiego.

PERTRAKTACJE O UTWORZENIE TRUSTU STALOWEGO.
Wiedeń, 7 4. (AW.) Dzisiejsza „Wiener I ryce. Z tego powodu wdrożono rokowania ce-

Allgemeine Zeitung“ stwierdza, że przygoto
wania do kartelu węglowego środkowo euro
pejskiego postąpiły naprzód.

Prawdop« lobnie sytuacja węglowa popra
wi sie skutí iem strajku generalnego w Aine-

lem zawarcia wielkiego koncernu, do którego 
zaproszono inne przedsiębiorstwa środkowo 
euroj>ejsk.e. a to również w celu utworzenia 
trustai stalowego.

Nie od pięciu, ad dziesięciu
lecz od lat 45

gilzy do papierosów

FANTAZYJNE
fabryki:

M. Pas«halski, R&dom,
_Rjy są uznane za najlepsza. *ąi

Jedna z najpoważniejszych s< ivedzmch 
kompanji okiętowych poszukuje

zasta?»
A wielkiej kopalni węgla. Oferty za po

średnictwem „The Polish-Swedish Ijup- 
4ui oing Co Ltd, Hundegasse 31 w Gdańsku

jest rewelacją dla świata lekarskiego.
PRZYCZYNA BŁĘDNEJ INFORMACJI W BERLINIE O ZGONIE KRÓLA ZO

STAŁA WYJAŚNIONA.
Berlin. 7. 4. (wl.) (i) Z Bukaresztu do* 

noszą, iż dzięki iniekcji dokonane] przez 
belgijskiego profesora Leroux, której sub
stancja jesl tajemnicą ivymienion ígi pro
fesora, stan zdrowia króla Ferdynanda 
polepszył się w sposób zdumiewane".

Znakomite niemieckie pow agi lekar
skie. znające stan zdrowia króla Ferdy
nanda zdumiewają się zmianą ku lepsze
mu w chorobie, która zdawała się być 
beznadziejną ’ i stwierdzają, że wyrwanie 
chorego ze stanu sgonji lest rewelacja dla 
całego świata lekarskiego.

W związku z polepszeniem się stanu 
zdrowia króla, lekarze pozwji i na od
bycie się Rady Koronnej przy łożu choie- 
go. Tematem narad Rady. w której wzię
li udział dwaj bracia Bratlanu, królowa 
Marja, przywódcy partii chłopskiej, oraz

przedstawiciele duet c wieństwa. była 
sprawa następstwa tronu.

Król wyraził życzenie, aby nastąpiło 
pojednanie Karola z ronzina królewską 1 
polecił Radzie Koronnej poczynienie kro
ków w tym kierunku, by przed swoją 
śm!erc:ą mógł jeszcze widzieć to poje
dnanie.

Berlin, 7. 4. (wl) tj) C tązlije się obec
nie. że kategoryczna wiadomość o śmier 
ci króla Ferdynanda, podana we wtorek 
wie rzorem do Perlina przez koi spon len
iów pism b Orlińskich, miała źró Iło w po
wiedzeniu jednego z lekarz;' dworskich w 
Bukćj- iszcie, który, wychodząc z zamku 
królewskiego, oświadczył oczekującym 
dzienpikprzcav że wykluczonem jest, by 
król żył dłużej, niż nół godziny.

Przyjazd louctieurti do Berlina
celem pertraktacji o traktat handlowy.

ODCZYT LOUCHEUR‘A O SYTUACJI GOSPODARCZEJ EUROPY WZBUDZA 
OLBRZYMIE ZAINTERESOWANIE.

B e r I i n, 7. 4. (wł. j.) fonator Loucheur 
b. minister Przemysłu i Band u i delegat 
francu ki przy Radzie Ligi Narodów przy 
był dziś w południe do Berlina- gdzie z 
ramienia rządu francuskiego bęazie pro
wadził ważne pertraktacje, celem usunię
cia przeszkód, uniemożliw5ających zar/ar. 
cie traktatu handlowego franous" ^-nie
mieckiego.

Louscheur jest przeciwnikiem prowizO' 
rycznej konwencji handlowej i będzie usi
łował rządzące sfery niemieckie skłanić

J/tiędzynarodowe 

Jargi w poznaniu

I do 8 maja 1927 r..

do kompromisowego załatwienia spraw, 
wynikłych przy ustalaniu wytycznych 
dla przyszłego traktatu handlowego. ^ 

Loucheur wygłosi odczyt w Berlin« o 
obecnem położeniu gospodarczem w Eu
ropie. Celem wysłuchania prelegenta z 
wszystkich stron Niemiec przybywają 
do Berlina przedstawiciele niemieckiej 
gospodarki. Loucheur wygłosi swój od
czyt po francusku w gmachu Izby prze
mysłowo handhwej.

Warszawa. 7. 4. (wł. k.) W kołach 
finansowych, wiążą treść komunikatu rzą
dowego c pożyczce zagranicznej z fi.kiem 
iż dziś opuszcza Warszawę przedstawi
ciel konsorcjum amerykańskiego p. Mon- 
ney. W związku z tem do momentu wy
jazdu przedstawiciela flnarsistów amery
kańskich rad musi się zdecydować, czy 
przyjmie propozycje konsorcjum amery- 
kańskiego.

Przypuszczają dalej, że ta sprawa nie 
zostanie załatw«', a v sensie pornjisinym.
Na porządek dzięimy wejdzie problem 
zaciągniecia pożyczki w Banku Angiel- 
sKr, Odpowiednie propozycje ze strony 
sfei angielskich sa rozważ; me przez sfery 
rządowe.

Warszawa, 7. 4. (wł. k.) Iziś póź
nym wieczorem zakończyła się konferen
cja na Zamku, której przewod-ťczy' pre
zydent Mościcki z udziałem członków 
gabinetu. Dotyczyła ona pożyczki zagra
nicznej, mianowicie definitywnego ustala
nia stosunku rząd” do propozyccyj kon
sorcjum amerykańskiego. Szczegóły kon
ferencji i treść powziętych decyzyj utrzy
mywane są w tajemnicy.

Warszawa, 7. 4. (wł. k.) Jak dowia
duje się warszawski redaktor „Połonji“ 
na konferencji, jaka się odbyła na Zamku 
pod przewodnictwem Prezydenta Rzeczy 
pospolitej ustalono ostateczne kontrpro
pozycje polskie na ofertę konsorcjum ame
rykańskiego w strawię pożyczki zagra
nicznej. Treść kontrpropozycyj nie zo
stanie na razie opubbkowana, gdyż będzie 
przedmiotem dalszych rozważań między 
obu stronami. Prawd* podobnie kontr
propozycje opracowane przez min. Cze
chowicza ] zaakceptowane na larad de na 
Zamku, zostały wręczone p. Monney'owl 
przelstawfclelowi amerykańskich finansi
stów, który dziś wieczorem opuścił War
szawę; udając się do Paryża.

Przebieg rokowań o pożyczkę w an« 
dzisiejszym pozwala nrzypuszjzać. iż na 
sfinalizowanie tych rokowań będziemy 
musieli poczekać jeszcze czas dłuższy. 

-----o-----
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greskowf i siatkowe 
(Strich, und Netzätzung) 
dostarczą w najwyższym 
gatunku i po niskich cenacn
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Od 21 marca br. obraduje w Gene vie 
podkomisja Rady Ligi. ustalona w grudniu 
1925 r.. celem przygotowania międzyna
rodowej konferencji rozbrojoniowej o de 
możności jeszcze w roku Leżącym. Bie
rze w-rokowaniach genewskich udzia .1 
państw, w tern także Ameryka, jakkolwiek 
do Lig5 nie należy. ■.

Rokowania rozrosły się niespodziewa
nie i z czysto przedwstępnych zprômiy 
się w merytoryczne. Sa n:t zwykle žnu • 
dne i ujawniają na każdym kroku roia ez 
nośoi tak duże. że istnieje coraz mniejsze 
prawdopodobieńsiwn uzgodnienia prze
ciwstawnych poglądów i doprowadzenia 
do rozbrojeniowej omerencji w najuliż- 
szym czas'e. Stąd krzyki i urągania pne- 
ważnie w Rosji Sowieckiej, w Niemcze-'n, 
a po części w krajach anglosaskich i neu
tralnych północno-europejskch.

Niezadowolenie zwraca się prze- 
dewszystkiem przeciwko Francji i eiso- 
jusznil om, w.ec w pierwszym rzęd/ae 1 oj- 
sce i Malej Enfencie, którym sję zarzuca 
nieszczerość w odniesieniu do wzn osiej 
idei rozbrojenia, zakapturzoną chęć 'trzy
mania hegcmonji wojskowej, osiągniętej 
v roku 1919. przerost apetytów itp.

Jakże tymczasem rzecz się na
prawdę? Położenie wszechświatowe 
przypomina pod wielu względami . beczkę 
prochu“ -z lipca 1914 r. Wypadki ;v Chi
nach mogą się lada chwila przeobrazić w 
wybuch wojny angielsko-rosyjskiej orzy 
współudziale całego prawie świata.^ Co 
dopiero przysypano popiołem, narâzj'e. ża
giew zatargu zbrojnego wlosko-jugos.o- 
wiańskiego... ' ,. .

A Niem'Cy ? Wpra wozie bez różnicy po 
glądów politycznych domag: ią się roz
brojenia — innych na pud stawie wstępu do 
rozdziału piątego Traktatu wersalskiego 
i artykułu 3 statutu Ligi Narodów, mów ią- 
cych, że rozbrojenie Niemiec ma być 
wstępem do rozbrojenia ogólnego, równo
cześnie jednak wydają na swą stutysięcz
ną rzekomo a> mję tyle prawie, co na 
ośmiuseitysięczną przedwojenną, więcej, 
niż na armję lądową wydaje dziś Anglia, 
posiadającą trzykroć więcej wojska!

Z boku zaś stoi Rosja, mająca wpraw
dzie poderwaną gospo ’arkç narodową i nie 
zrównoważony bulżei. zach wian eg o 'częr-| 
wońca i rosnącą drożyznę, ale za -to naj 
większą armję stałą, znakomite up/>.>aże- 
nie techniczne, specjalistów niem'ecKich 
i rabryki gazów rujacych — niemieckie. 
Są wreszcie w Rosji czynniki (Trocki), 
które śladem rewolucji francuskiej, coraz 
wyraźniej chciałyby iść drogą bonapar- 
tyzmu. rozpaczliwego kierowania uwagi 
zgnębionego społeczeństwa na zewnątrz. 
Inna rzecz, czy jakakolwiek wojna nie 
zmiotłaby w Rosji obecnego ustroju we-, 
Wi ęirznego i to-jest poważny hamulec .po
kojowy...

Na tem tle trzeba rozpatrzeć rc kowa
nia o przygotowanie konferencji rozbro
jeniowej. Jasne stanie się nqtenc zas stano
wisko Francji, ■ które tak się nie podoba 
rożnym wichrzycielom, ideologom pękoju 
wieczystego, rozbrcjenia itp- wzniosłych 
haseł. Francuzi stoją niezłomnie na stano
wisku. że wysokość rozbrojenia danego 
państwa zależy od wielu czynników natu
ry g >spodarczej. socjalnej, geograficznej 
i że b;y loby niesłusznie, gdyby do wszyst
kich państw stosować miano jeden stry- 
chulec, jedną matematyczna zasadę.

Stanowisko to. t. zw. potenticles de , 
guerre popierane jest c „zywiśdt, jak na
znaczano wyżei. przez Polsk- j Mała En
tente, a zwalczane przedewszystkiem 
przez Angbków, którzy wbrew wypraco
waniu Pawła Bcncou-a iVy rinęli ujęcie 
własne przez lorda .Cecha, Chce on -oz- 
brojenia jednostajnego dla wszystkich, a 
nie chce słyszeć o sankcjach anj między
narodowej kontroli rozbrojeniowej, propo- 
noi anej przez Paryż...

Temsam„m prace pod komisi’, które 
trwały wiele miesięcy i które nie dopro
wadziły do żadnego jednolitego poglądu, 
doznały na obecnej marcowej sesji za
miast złagodzenia — zaostrzenia jeszcze, 
z którego nie widać wyjśi ia.

Anglja clicia’aby osłabić główne mo
carstwo na kontynenc e europejskim, 
Francję, w czem sekundują Jej Włochy, 
której przedstawiciel oświadczył, że 
Rzym powinien się raczej uzbroić, by do
równać Francji, niż rozbrajać... Nic chce 
natomiast Anglja ani słyszeć o tern, by do
konać ograniczeń >=wych zbrojeń mor
skich, ustalonych w roku 1922 na konfe
rencji waszyngtońskiej w stosunki1 
5:5:3:1,75:1,75 (U. S. A., Anglja, Japoi ja. 
Francja Wiochy), nie chce też ogran czać 
budowy flot powietrznych cywilnych.
' Stoją więc obecne narady genewskie 
pod znakiem zamaskowanego pojedynku 
angielsko-francuskitgo ku prawdziwej ra
dości Berlina i Moskwy, które z tego roz- 
dźwięku czernią otuchę na przyszłość.

Wprawdzie jeden z najwybitniejszych pu
blicystów angielskich. Garvii. udowodnił, 
że glównem niebezpieczeństwem wybu
chu nowej wojny europejskiej są dążenia

odwetowe Niemiec, a nie zatarg chiński 
lub francusko -włoski, lecz nieraz już prze 
cięż bywało tak, że najbliższe cele. y da
nym wypadku naurzykład współdziałanie 
angielsko-wioskie, zaciemnia dyp’çmaiom 
jasne spojrzenie w dalszą przyszłe ść i jesL 
zarodkiem niebezpiecznych powikłań lub 
katastrof.

Stanowisko Polski jest jasne: zbyt dro
go zapłaciliśmy za nasze rozbrojenie do
browolne. prawdziwie nie z tego świata, 
w XVIII stuleciu, za nasze stanowisko 
jagnięcia wśród wilków!... Zasada ..me- 
ryki — zaufania wzajemnego, nie między
narodowego nadzoru — jest wzmosła 1 
może zdrowa w Waszyngtonie, chronio
nym dwoma oceanami, w Warszawie je
dnak musi wywoływać wrażenie naigra- 
wama się ze zdrowego rozsądku...

Wł. K.

Dnia 7. IV. br. o yodv, 4-f/sj powołał Wszechmocny do Siebie po krótkich 
cierpieniach w 50 roku życia moiego kochał,epo męża i naszego ojca

poťkoni. Policji Woj. i csklcgo

S. p. Fóaryr »lc~ Qa§xczulca.
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 10. IV. br. o godz- 14-iej z domu 

żałoby w Pszczynie ul.ca Sienkiewicza nr 3.
W smutku pogrążona 1 «IzBoscl.

Zatarli chińsko-sowiecki.
SPRAWA REWIZJI W AMBASADZIE SOWIECKIEJ Y PEKINIE. RZEKOME 
PLANY WOJENNE SOWIETÓW. ZAMIAR ZAJĘCIA PRZEZ BOLSZEWIKÓW 

CHAR3INA ROKOWANIA POMIĘDZY GENERAŁAMI CHIŃSKIMI.
L o n d y n, 7. 4. (wł. eu.) Na zapyťuile 

Mac Donalda w Izbie gmin odpowiedział 
przedstawiciel ministerstwa spraw zagra
nicznych, iż rząd nie otrzyuu.1 dotych
czas oficjalnego zawiadomienia o rewizji 
w obrębie poselstwa sowieckiego. Wobec 
tego nio wiadomo też dotychczas, ery re
wizja nastipiła za zgodą korpusu dyplo
matycznego. W czasie rewizji znaleziono 
wiele broni, literatury propagandowej, ja- 
koteż dokumentów, wykazujących bezpo
średnią łączność pomiędzy rządem rosyj
skim, a agentami bolszewickimi, działa
jącymi w Chinach.

Londyn. 7. 4. (wł. eu.) W dniu dzi
siejszym odbyło się soecjalne posiedze
nie Rady Ministrów, m krórem omawia
no sytuację w C-iinach, między innemi 
sprawę wysłania przez Czang-Tso-Lina 
noty protestacyjnej przeciwko działalno
ści Sowietów w Chinach, oraz notę so
wiecką. protestującą przeciw wlroczen'j 
władz chińskich do obrębu poselstwa so
wieckiego., Pos ł hpien lerski zaprot 
stował przeciwko przekrofcrinla prz^z 
wis ize chińskie lipow iżnienia koTpusu dy . 
plom tycznego w sprawie rewizji w obrę
bię poselstwa sowiecktego- 

* Ambasador amerykański domaga’ się 
natychmiastowego wdrnżeria dochodzeń 
i wypuszczenia na wolność aresztowa
nych amerykanów.

Konsul rosyjski w Szanghaju oświad
czył, że upoważnienie dokonania rewizji 
zosta’o przez władze chińskie przekro

czone i że z tego wyciągnie odpowiednie 
konsekwencje. Istnieje przypuszczenie, 
że ambasrda rosyjska zostanie przenie
siona do Hankau.

Berlin. 7 4. (PAT ; „Der Tag“ w depeszy 
z Rygi donosi na podstawie informacyj, za- 
siągniętVch jakoby w kołach miarodajnych o 
rzekomych na szeroka skale zak-oloiych przy
gotowanych sowieckich do zbrojnej Interwen- 
cji w Chinach. Akcja wojskowa Sowietów po
legać ma na pianie ataku koncentracyjnego na 
Mandżurię, podjętego równocześnie z dwóch 
stron, a mianowicie od zachodu, t. j. od strony 
toru kolei mandżurskiej, oraz od w^chidi z 
Blagowteszczeńska. Głównym celem tej akijl 
nu. być zalecie Charbina. Plan ten przewiduje 
podobno również czynna pomoc ze strony mon
golskiej armii narodowej, która równocześnie z 
armja czerwona mc rozpocząć operacje wojen
ne. Według rzekomej opinji kół ryskich, pew
ne objawy wskazują na to, że interwencja 
zbroira Moskwy w womie chińksie* jest _ iuż 
zasadniczo postanowiona, oraz że Sowiety 
czekaja tylko nr stosowną chwilę, abv rozpo
cząć akcję zbrojna.

P u k i n, 7 [. (AW ) Ostry z^tarz. jaki wy
wiążą! się n“‘ędzy erokomrni^t^cznym rządom 
kantońsko.hańkousklm i bardziej praiwieawyrrt 
S7anghajskim. na czele którego stoi były głów
nodowodzący armją kantorską, gen. Czen-Ka'- 
Szek, ułatwia dykteioo .vl Ci.in Północnych I 
Mandżurii Ciang Tso Linowi prowadzone od 
pewnego cz£ su rokowania z Czen-Kai-SzekLm. 
zmierzając» do konsol’dacji politycznej Chin. 
Rokowanie te zostały wznowione, przyczem 
hasłem, łączącem obu generałór ma być akcja 
usunięcia z terenu Chin .-szelkich wpływów 
obcych tak sowieckich, jak i mocarstw zachod
nich

Pogłoski o wycieczce osrfamcn’arzystôw
polskich do Niemiec.

W a r s z a,W a. 7 4. (wł. k Dziś w kołach 
politycznych obiegeia sensacyma pogłoska, iż 
w czasie przejazdu przez Berlin powacająctj 
z Francji wycieczki parlamentarzystów pol
skich. powstał oroiekt urządzenia wycieczki

Dřrlamer tarzystów polskich do Niem!ec. W 
czwartek po lfolndniu ni a to się odbyć žebrá
me przedstawicieli niekiórych klubów posel
skich poświęcone tej sprawie. Posiedzeniu 
przewodniczyć bedzle poseł Thugut

POROZUMIENIE MIEDZY POLSKO UŁAŃ
SKIMI PRZEm gS OWCAMI DRZEWNYMI.

Warszawa. 7 4. (wl. k.) W wy.iiku po
rozumieniu miedzy polskimi przemysłowcami 
drzewnymi, a gdańskiemi sferami handlowemi 
doszło do skutku pc-ozumlenl'* w sprawie 
powstania komlsii polsko-gdadsVoj, która roz
pocznie swe prace pod koniec bieżącego mie
siąca.

Zadaniem komisji będzie uzgadnianie wspól
nych spraw w zakresie pr: emyslu i 1 ti-dłt 
drzewnego między przemysłowcami polsk mi. 
a adańskimi.
KATASTROFA AUTOBUSOWA POD KOŁO

MYJA.
Koiomyla 7. 4. (AW.) W miejscnwąśc»

Utoropy pod Jabłonowem uległ strasznej ka
tastrofie autobus osobowy. kirsUjacy miedz-v 
mietscowościami Kołomyja — Kosów — Kuty. 
Dwie osoby zabite. 13 ciężej lub lżej rannyi h 
Katastrofę spowodowało ackmetle hamulca 
i stoczenie się wskutek tego autobusu ze 
znacznej wysokości.

SPRAWA LINDE — BAU.
Warszawa, 7. 4. (wł.k) Dzisiaj toczyła się 

w dalszym ciařn -ozprawa przeciw Mariano
wi Lindemu i Wilhelmów Bauowi. Odezwano 
protokół oględzin kasetki Baua w P. k O. 
Pod koniec posiedzenia sąd przystąpił do wy
słuchania opinji ekspertów. Wyrok spodziewa- 
nv lest iutro. lub poi: trze.
NARADY NAD USTAWA O OCHRONIE LO- 

KATORÛW.
Warszawa, 7 4. (wł. k.) Dnia 1 b. m.

S Ministerstwie Spr iw Wewnętrznych odby- 
sie konferencja, w której wzięli udział przed

stawiciele Ministerstwa Spraw Wewnętrznych, 
Sprawiedliwości Skarbu i Rnln etwa w spra
wie znou etizowania ustawy o ochronie loka
torów.

Na konferencji omawiano ewentualne roz
ciągnięcie zawieszenia podwyżki procentowej 
na lokale dwupukojowe i wstrzymanie eksmisji 
tych lokatorów, którzy znaleźliby się bez da- 
chu nad głowa. Ostatecznej uch valy nie po
wzięto. Narady odbywać się będą w dalszym 
ciągu. ,

O ZAB’ÎZPIE^ENIE INTERESÓW MIAST 
PRZY PR7FPROWAD"ENIL „ EFORWY 

ROLNEJ-
Warszawa, 7 4. (wl. k.) W ubiegły 

czwartek w Ministerstwie Spraw Wewnętrz
nych odbyła się narada w której wzięli ud dał 
przedstawiciele Ministerstwa Sp-aw We- 
wr ętrznych i Rolnictwa, oraz zarządu Związku 
Miast w sprawie zabezpieczenia Interesów 
miast przy przeprowadzeniu reioi iny rolnej. 
Konferencja miała charakter iniorraJCyjny.

OŻYWIENIE V' FABRYKACH NARZĘDZI 
ROLNICZYCH.

Warszawa, 7. 4. (wł.k) W ostatnich dniach 
dato się zauważyć znaczfle ożywienie na 
rynku narzędzi rolniczych. Wszystkie fabryki 
krajowe otrzymały liczne zamówienia. W’ek- 
sze fabryk, pracuja na dwie. a nawet na trzy 
zmiany.
WIEŚCI O WYBORACH W MAŁOPOLSCE 

WSCHODNIEJ.
Warszawa. 7. 4. (wl.k) Ze źródeł miaro

dajny ch dowladi :my sie. że wiai omość 
o szybkim terminie wyborów do rad miej
skich na terenie Wschodniej Małopolski jest 
przedwczesna.

Decyzje w tej sprawie poweźmie dopiero 
Rada Ministrów. Obecnie Ministerstwo Upraw 
Wewnętrznych zwróciło się do osób. które 
wchodziły w sktad polskiej Komisu Likwida
cyjnej i Tymczasowego Komitetu Rządzącego 
w Maiopolsce by zaopinjowatv czv wprowa
dzona przez komisie likwidacyjna czwarta 
kurja yyborcza obowia^iie również na tere
nie Wschodniej Małopolski.
PROJEKT OBNIŻENIA SKł ADEK NA RZECZ 

KAS C fORYCH.
Warszawa, 7 4. (wi. k.) V' dniu dzi

siejszym odbyła się knnferencia -»rzedstawi- 
cieli wszystkich okręgowy ch Kas Chorych, w 
sprawie opracowanego przez M4iister*two 
Skarbu projektu scalenia ube pieczeń społecz
nych. Projekt przew Idire obniżenie składek na 
rzecz kas chorych z 7 1 pół proc. na 6 procent.

GWARANCJA rzeszy dla ZAMÓWIEŃ 
SOWIECKICH.

Berlin. 7. 4. PAT. Reichstag uchwalił dziś 
we wszystkich trzech czytaniach gwarancję 
Rzeszy dla zamów'eń sowieckich w Niem
czech ponad sumę przyznanych iuż 300 mil’o- 
nów kredytu. , •

WEJŚCIE W ŻYCIE ROZPORZĄDZENIA 
O łNANIACH PODATKOW YCH. 

Warszawa. 7 4. (wł. k.) Weszio w ży
cie rozporzadzen'n Ministerstwa Skai bu. prze
dłużające term n składania ze nań o państwo
wym podatku dochodowym do 1 ma>a br.

DALSZE OBNIŻENIE STOPY PROCENTO
WE,» W BANKI POLSKIM? 

Warszawa. 7 4. (AW.) W dobrze do
informowanych kołach finansowych krążą wia
domości o zamierzonem dalszem obniżeniu sto
py dyskontowe! Banku Polskiego na S proc.

POMYŚLMY ROZWÓJ SYTUACJI W ZATAR
GU BAŁKAŃSKIM.

Bialogród, 7 4. (PAT.) Ponowne na
wiązanie bezpośredniego kontaktu między rzą
dami włoskim i jugosłowiańskim zna'azJo wy
raz w wizycie posła Jugosłowiańskiego w Rzy
mie. Rakicza u Mussoliniego. oraz » szeregu 
konierencyj posła włoskiego w Biało.zrodzie, 
gen. Bodrero. i ministrem Spraw Zagranicz
nych Ninko Perlezer,i.

W tutejszych kolach polityc-nych okazują 
wiele rezerwy w sprawie odbycia bezpośred
nich narad, w celu uregulowania sporu wiisko- 
jugnsłowiafiskiego. niemniej jednak odnusi się 
powszechnie wrażenie, że sytuacja rozwija się 
w sposób pomyślny. •
ZAPRZECZENIE WIADOMOŚCI O ZAWAR

CIU UKŁADU.
Paryż, 7. 4. (wl.) Ministerstwo Spraw Za

granicznych żarn eczs wiadomościom o za
warciu ostatecznego układu francu ;ko-sowiec- 
klego w sprawie długów rosyfskich.

L REICHSTAGU.
Berlin. 7 4. (wł.) Reichstag odrzucił wnio

sek lewicy o wn’esienie na okres najbliższy.
3 miesięczny cel na żyto i pasze.

Zatwierdzone również zostało prowizorium 
handlowe francusko-niemieckie. obowiązujące 
do 1 lipca br.
ZATWIERDZENIE ROZDZIAŁU PODATKÓW.

Berlin. 7. 4. (wł-) Rada Państwa zatwier
dziła uchwalona orzez Reichstag ustawę o 
rozdziale dochodów z podatków ogólnych 
i podatków od piwa między Rzesza, a pań- 
st vámi związkowemi.
* NIEROZSTRZYGNIĘT wybór prezy- 

DEN A ŁOTWY.
Ryga 7. 4. (wi.) Drugie wybory prezyden

ta nie dały wyniku. Zarządzona póigodzippą 
przerwę po ldórei mają nastąpić ponowne 
wybory.

ARESZTOWANIA W KRAKOWIE. 
Kraków, 7 4. (AW.) Policja krakowska 

przeprowadziła w dniu wczorajszym liczne a- 
resztowunia wśród skrajnych elementów pod 
zarzutem prowadzenia pn t agandy komuni
stycznej. Aresztowani zostali redaktor tygod
nika brak« vskiego lewicy PPS. „Rcbodarz“ 

Stefan Wolas. współpricrwn.cy tygodnika, 
Albina “ozencwelg i Witold Kolski oraz admi- 
nistratoi student Myższego Studjum Handlo
wego w Krakowie Romuald Gai oraskl. Aresz
towi no ównież redaktora tygodnika krakow- 
-kiego „Glos Pracy“ Wojciecha Kanię oraz 
kie’3W"ika drukarni, gdzie drukowany był 
„Glos Pr cv‘ i ..Robocłarz“.

W RYBNIKU I iOFACH.
Katów ce 7. 4. PAT W dniach 6 i 7 bm. 

ur7e<i wała " izba rzemieślnicza w Rybniku 
i 7- rach udzielając poszc/epóltiym organiza
cjom rzemieśinic: ym wyjaśnień co do egza
minów rzemies'niczych oraz co do interpre
taci! ustaw.
WYSTAWA LIGI GOSPODARCZEJ W KA

TOWICACH,
Katowice 7. 4. (PAT.) W naîtepstw'e od

bytego v dniu 2 bm. w Warszawie posie lże
nia Komitetu Wvstawv Spożywczo-OosDodar- 

;j Polskiej Ligi Gospodarcze! w Katowi
cach. które nu przewodniczył poseł Solu v a. 
przyjeżdżała w dniach najbliższych na ś>ąsL 
przed«‘rwicielc Centrali powvžszei Ugi. 
przedstawiciele To w. Propagandy i Rozwoju 
polskiego przemysłu i handlu, oraz przedsta
wiciele Komitetu Wykonawczego wvstawv. 
celem definitywnego ustalenia programu i ca
łokształtu wystawy.

Do koJi.itteii lo.iorowego zaproszono J- “• 
ks. Prymasa Hlonda. J. E. ks. biskupa 
Lisieckiego wojewodę p. dra Grażyńskiego, 
mi sza ia Sejm u Slaskieg > p. Wolnego, ore- 
3 ydenta miasta Katowic p. dra Górnika i pre
zesa Związku Polskiego Rzemiosta i Prze
mysłu p. Pojde.

UDZIAŁ INSTYTUCYJ ŚLĄSKICH W Z.IEŻ- 
DZ E W KRAKOWIE. 

Katowice. 7 4. (PAT.) Na ogólno polski 
z'azd izb rzemieślniczych i polskich związków 
rzemieślniczych, który odbędzie się w Krako
wie w dniach 10 i 11 bm. został zapr-sznny 
Zw. Polskich samodzielnych rzemieślników I 
przemysłowców G- Śląska, oraz Zw. budow
niczych polskich. Z ramienia Izby rzemieślni
czej w Katowicach wyjeżdżało na zjazd: ko
misarz rządowy inż. Dobrzycki i syndyk izby 
Pos. Sobota.

POŻYCZKA WFWNĘTPZNA GM'NY 
KATOWICE

Katowice. 7 4. (aw.) Gmina m. Ka
towic zamiorza ogłosić pożyczkę we
wnętrzną na wzór gminy m, Pozná vá. 
Pożyczka ma być przeznaczona na cele 
inwestycyjne i zahezp:eczona na maiatku 
miejskim, wynoszącym kilkadziesiąt mil
ionów złotych-
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Sprawa pożyczki 
i .agraii] znej.

PODZIELONE OPINJE W ZASADNICZEJ KWESTJI WARUNKÓW OTRZYMA
NIA POŻYCZKI. — NIEBEZPIECZEŃSTWA, DOŁĄCZONE Z OBCĄ KONTROLĄ

Sprawa nożyczki amerykańskie' u- 
trzymuje nadal w napięciu opinję publicz
ną. Jakkolwiek Rząd wciąż jeszcze rzecz 
trzyma w ukryciu, nie wyjawiając żad
nych szczegółów z toczących^ się roko
wań, to jednak z pogłosek, które z poza 
kulis dobiegają do wiadomości prasy, wi
dać, iż w ostatniej chwili wyłoniły się 
pewne trudności. Jak wiadomo, wedle 
propozycyj amerykańskich znaczna część 
pożyczki miałaby zasilić Bank Polski, a'e 
:W zamian kapitał amerykański żąda, aby 
przedstawiciele jego, podobno w liczbie 
czterech, mieli wejść do Rady Nadzorczej 
Banku i mieć w ten sposób nadzór nie 
tylko nad sposobem zużycia pożyczki, 
ale także nad całą polityką kredytową 
banku. Wyłania się więc kwestja obcej 
kontrol] i na ten temat zaznaczają się po
ważne różnice tak w opinii publicznej, 
jak nawet w sferach Rządowych.

Przedewszystkiem prezes Banku Pol
skiego p. Karpiński założył swoje veto 
przeciwko dopuszczeniu Amerykanów do 
Rady Nadzorczej. Pozatem wiadomo, że 
także prezydent Rzeczypospolitej p. Mo
ścicki wystąpił z bardzo silnemi zastrze
żeniami. Na konferencji, jaka odbyła się 
w tej sprawie na Zamku, opime były bar
dzo s.lnie podzielone i tylko ministrowie 
Bartel, Czechowicz 4 Zaleski oświadczali 
się za propozyciami amerykańskiemu 
Premier p. Piłsudski podobno zdania swe
go nie wyjawił. Przy tej sposobności o- 
kazuje się bezpjano tvość wśród naszych 
sfer rządowych. Delegaci rządowi prof.
Krzyżanowski i dyr. Młynarski w Ame
ryce zaciągnęli pewne zobowiązania wo
bec bankierów tamtejszych, a obecnie 
okazuje się, że mieli w tym względzie 
pełnomocnictwa nie od całego Rządu, lecz 
tylko od ministrów pewnych resortów.

W prasie na temat pożyczki już toczy 
się dyskusja. Organ najbardziej zbliżo
ny do prof. Krzyżanowskiego „Czas" kra
kowski jest mocno niezadowolony z po
wodu trudności, jakie się obecnie wylu

dniły. Wypowiada się ża.Przyjęciem pro
pozycyj amerykańskich, uważając, że po
życzka jest nam bezwzględnie potrzebną 
i tak pisze:

„Bronimy kensekweof-ie zdania, iż bez 
przypływu taniego kapitału z zewnątrz, 
j iema mowy o odbudowie gospodarczej 
państwa, a ?dea san owystajwzatóości iest 
mrzonką. N:emcy na trzy lała pnred nami 
otrzymały na dogodnych wanunkaeh — 
acz nie wykluczaj ącyah kontroli ze strony 
kredytorów — cały szereg pożyczek ame
rykańskich, a cale Ich życie gospodarcze, 
zbu'/one zdawało się doszczętnie, odczu
ło w tej chwili błogosławieństwo tego 
faktu. Pożyczka państwowa i tóągmtłaby 
za sobą łatwość otnzjTnamia dogodnych 
pożyczek prywatnych przez nasze przed
siębiorstwa pr »di kujące. A na odwrót 
fiasco co do pożyczki wywołaliby fatalne 
wsłrząś”ienia w naszem życiu gospodar- 
czem. Nie potrzeba ich bl'żej precyz >- 
wać; każdy sobie konsekwencje łatwo od
tworzy, kto tylko gc-podarczemi katego
riami umie myśleć. Bylibyśmy nadal ska

zani na piaceme 24 procent roozti.e od każ 
dego pożyczonego złotego, co dla wielu 
przedsiębiorstw byłoby natychmiastową 
katastrofą A niepodobna także nie pod
kreślić następstw politycznych: auto-ytet 
rządu wewnątrz kraju d autorytet pań
stwa naszego na terenie saigraimozsnym wy 
szłyby z takiego fiaska fatalnie osłabione.“ 
Natomiast organ, zbliżony do sfer ..Le- 

wiatana“ warszawskiego, „Kurier War
szawski“ występuje z silnemi estrzeże- 
•n mi, uważając, że niebezpieczeństwa, 
połączone z dopuszczeniem kontrolerów 
zagranicznych, są zbyt wielkie, aby nie 
należało przy decyzji wziąć pod uwagę, 
czy istotnie sytuacja finansowa i gospo
darcza państwa wymaga nieodzownie 
kredytów zagranicznych za wszelką ce
nę i czy korzyści pożyczkowe są w ja
kimkolwiek bądź stosunku do projekto
wanych wielkich ofiar. Jakież są to nie
bezpieczeństwa?

,,Niebezpieczeństwa, związane z dopusz
czeń ;em bankierów obcych do wpływów 
ra naszą akcję kredytową, są zbyt oczy
wiste; niewątpliwie wpij wy te szłyby po 
liuji powetrzymymamia akcji kredytowej, 
mające] na celu popieranie eksportu, o 
ozem świadczą już niezbicie zalecen.a misji 
prof. Kemmerera, szłyby po lin® po
wstrzymywania akcji kredytowej dla tych 
dziedzin przemysłu, które stanowią kon
kurencję dla przedsiębiorstw, w których 
kapitał amerykański bardzo silnie jest 
zaangażowany, co było g'ôwnie w r. 1925 
i 1926 w Niemczech; zaś w chwilach kry
zysów gospodarczych wpływy te byłyby 
niewątpliwie wyzyskiwî ce w kierunku 
powstrzymywania nas od tak niezbędnej,

Ulg przy spłacaniu zaległości
ZWIĄZKÓW KOMUNALNYCH DO SKARBU ŚLĄSKIEGO.

Gminy śląskie miały w roku ubdej :ym 
zapłacić do Skarbu śl. 7CC ńOO zł., jako 
część kosztów za utrzymanie polie». Ra
zem całe zadłużenie gmin z tego tytułu 
wobec Skarbu śliskiego wynosi za lata 
1922-23 okrągłe 2 800 000 zł.

W roku bieżącym miały gminy płacić 
już drugą ratę. dalsze 70Ö000 zł. Sejm 
śląski na wniosek komisji budżetowej pro
longował gminom tę spłatę o jeden rok.

Wobec tego przypadające 700 000 zł. w 
roku ubiegłym gminy zapłacą dopiero w

roku bieżącym, .oś przypadają sumę na 
rok bieżący zapłaca dopięta w roku 1928.

Ponieważ jednak związkom 1 omui 1- 
nym dziś również powodzi się nie najle
piej, przeto warboby się miarodajnym 
czynnikom zastanowić nad daiszemi ulga
mi mianowicie nad ewti. zniżeniem całej 
sumy do połowy. Ten gest ze strony wo
jewództwa i Sejmu śląskiego zachęciłby 
napewno nasze władze komunalne do tern 
oszczędniejszej gospodarki5.

z punktu- widzenia interesów państwa, po
lityki daleko idących resiirykcyj kredyto
wych, w szczególności w stosunku do 
przedsiębiorstw hand'^wyah iir portuj- 
jacych“.

Istotna groźba kontroli uzewnętrzniłaby 
się dopieio podczas klęsk, czy trudności 
guspodaiozych, wymagających nowych 
kredytów zagranicznych. Bylibyśmy wów 
czas zdani na laskę i niełaskę owej grupy 
finansowej, która za nową pomoc wyma
gać może nowych koacesyl w dziedzinie 
kontioli.“
Przytoczyliśmy dwie skrajne opłnje. 

Warto przytoczyć glos „Warszawianki*“ 
co do charakteru, jaki będzie miała po
siadać pożyczka, o ile naturalnie przyj
dzie do skutku. „Warszawian/a" zazna
cza:

.Podstawową metodą w udzielaniu po
życzek Państwu jest przedewszysfdem 
przeprowadzenie pożyczki stabilizacyjnej. 
Przez taką formę przeszły wszystkie Mo
carstwa korzystające z kredytów u tej 
grupy, między tnnemi Angija przed dwo
ma laty. Nie zastanawiając się nad tern, 
czy merytoryczne pożyczka stabilizacyj
na jest potrzebną czy nie, przyjęto taką

Koncesje w Szanghaju.

Kulisi chińscy umacniają pozycje naokoło koncesji f-ancuskiej.

formę Jako dogodną dla obydwu stron, 
gdyż stanowi ona jakby most łączący fi
nansowane Państwo z kapitałem amery
kańskim W ślad za pożyczką stabiliza
cyjną, któTą ot*zj"muje Państwo wlewają 
się następne pożyczki same w najprzeró
żniejszych forma :h na inwestycje, już to za 
pośrednictwem Państwa, iuż to bezpuśne- 
dnio do rolnictwa, przemysłu àtd.

A dlaczego tak się dzieje?
Bo Jakże przekonamy przeciętnego Ame

rykanina kupującego papier zagraniczny, 
że u nas wszystko jest jak najlepizj, że 
mamy stabilizowaną walutę i doskonałą 
g~ spodarkę. Nie uwierzy w to, nim się 
nie przekona. Przekonać go może tylko 
fakt, że pożyczkę i to słabJizaicy_'ną udzie 
liła największa Ich grapa finansowa, do 
której ma on zaufanie i za którą ślepo 
idzie. Jeżeli taka grapa zrobiła pożyczkę 
6'ta iltoacyjną, to eo ipso waluta i stosun
ki finansowe są stabilizowane i Amerykanin 
kupujący papier może spać spokojnie. Sło
wem pożyczka stabilizacyjna potrzebna 
jest dla uxobien:~ rynku w Ameryce. W 
tem się kryje powodzenie wszelkich na
stępnych pożyczek.“
Obok zasadniczych omawiań sprawy 

pożyczki, charakteru i warunków jej w, 
glosach prasy zaznacza się pewne znie
cierpliw! enie, a nawet budzą się wątpli
wości. Tak np. „Robotnik“ w artykule p. 
t-: „Nadzieje pożyczkowe" pisze:

„Z wiadomości prasowych wynika, że 
nadzieje są zbyt wielkie, to też i rozcza
rowanie może być bardzo przykre.

Dlatego lepie! byłoby, gdyby komuni
katy Rządu, dotyczące pożyczki, były Jaś
niejsze, nie budziłyby bow.iem wielkich 
oczekiwań zupełnie — jak dotychczas — 
nieuzasaJmi nych, albOT. iem im większe są 
nadzieje, tem boleśniejszy będzie zawód.“

W. Z.
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— Jestem władcą!
W ciągu dwóch godzin poczekalnie i przedpo

koje Luwru rozbrzmiewały okrzykami: „Niech żyje 
król!“ Okrzyki te rozlegały się po całym Luwrze, 
przebiegały poza mury ogrodzenia żelazne, roz
legały sie w Paryżu, gdzie dzwony, które dotąd 
nawoływały do broni i rewolucji, obecnie wydzwa
niały tryumf królewski. W ciągu dwóch godzin 
książę Kondeusz przechodził paroksyzmy wście
kłości i męki poniżenia, a wśród tych, którzy naj
więcej z niego szydzili i nie szczędzili mu słów upo
korzenia, poznawał tych, którzy niedawno jeszcze 
udawali jego przyjaciół i zabiegali o dobre stano
wiska od chwili, gdy zos'i.nie królem.

Wreszcie wszystko skończyło się i odpłynęło, 
iak fale przypływu. Cała burza ucichła, jak zwykle 
uciszają się •wszelkie burze.

Jeden po drugim oudalili się dworzanie, lecz 
PLhelieu zdążył zauważyć Capesfnnga i stał ię 
sino-blady na twarzy! Lecz Conoini zauważy! Ca- 
Pestanga i dał znak Rinaldiemu!

Ostatnim gestem król oddalił wszystkich ze 
swego gabinetu z wyjątkiem Vitry'ego, Ornano, 
Luynes‘a i Capes tang a. Ludvik XIII nie spojrzał

dotąd jeszcze otwarcie w oczy naszemu zuchowi, 
lecz od pierwszej chwili, gdy ujrzał, nie spusz
czał z niego oka. W tej chwili król zbliżył się do 
Kondeusza, położył mu rękę na ramieniu i rzekł:

— Dzień dobry, kuzynku! Zdawało mi się, że 
chciał mnie pan zdetronizować.

— Sir! —- odpowiedział Kondeusz. — Mam na
dzieję, że Wasza Kiólewska Mość nie będzie znę
cał się nad zwyciężonym!

— Zwyciężonym? —■ rzekł król. — Niech tak 
będzie! Powiedz mi jednak, co się stało z tym od
działem pięćdziesięciu gwardzistów, który groził 
Luwrowi. Gdzie on sie 'podział?

— Sir! — odpowiedział Kondeusz z cierpkim 
uśmiechem. — Oddział ten został wzięty do niewoli 
przez tego tu oto stojącego pana.

Luuwik XIII nie odwrócił sie, nie potrzebował 
tego, aby przekonać się, że książę gestem wskazał 
na Capestanga. Przeczuł to z góry. Jeno oczy błys
nęły mu ogniem.

— Sir! — rzekł Capestang. — Książę prze
sadza; mundury gwaidzistów, które...

— Milczeć! — przerwał król. — Dobrze, mój 
kuzynku, nie będę się znęć; nad panem. Burbon 
może chcieć zgl idzić innego Burbona, tak jak to pan 
chciał uczynić ze mną, lecz znęcać się... Do stu 
tysięcy djabłów, jak mawiał mój ojciec, przebiję 
każdego w tej chwili szpadą, ktoby ośmielił znęcać 
się nad Eurbcnem!

Kondeusz zadrżał na calem cipie. W'dział już 
w myśli rusztowanie katowsh'e. Widział Ornano, 
który patrzył na niego z widoczną pogardą. Widział 
Vitry'ego, trzymającego rękę na ga-dzie szpady. 
Widział młodego króla, który tylko nadludzkim wy

siłkiem woli starał się powściągnąć gniew swój. 
Wszystkich tych ludzi widział jakby w jakiejś mgle 
czerwonej.

— A więc — zaczął znów Ludwik XIII — nie 
chciał mi pan zrobić żadnej krzywdy, v'szak 
prawda?

— Nie, sir! — odpowiedział Kondeusz z mną 
skazańća.

— Przecież jednak chciał mnie pan zabić?
— Nie- sir!
— Chciał mnie pan zrzucić z tronu, jak my

ślano postąpić z Henrykiem III:
— Nie, sir!
Ludwik XIII oddychał z trudnością. Było aż 

nadto widoczne, że lada chwila wybuchnie. Spo
glądał na Ornano, na Vitry'ego, wreszcie spojrzał 
na Kondeusza i roześmiał się. Był to straszny 
śmiech. Śmiech, który, niby powiew lodowaty 
przeszedł po obecnych. W obszernym gabinecie 
zapanowała przygnębiająca cisza.

— Oh! — myślał Capestang. — Napewno go 
zabije! Ale to nie leży w moich zamiarach! Ja 
nie chcę, żeby go zabił! Nie chcę być pachołkiem 
katowskim!

— Nie dałbym jfrzech groszy za jego skórę! — 
myślał Vitry.

— Disgraziala! (Nieszczęsny) — myślał mar
szałek Ornano.

Król otarł pot z czoła. Przyzwyczajony do 
życia w samotności, do uiezwierzania się nikomu, 
nauczył się on oddawna obłudnej skryt ości, która 
stanowi niejako główną cechę charakterystyczna 
królów i ludzi, którzy rządzą.

C d. tu
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przed Komisją Mieszaną
PRZEPISOMZARZĄDZENIE WŁADZ NIEMIECKICH WBREV

WERSALSKIEGO.
TRAKTATU

Ludność Śląska Opofekiego dnia 4 maja 
1924 r. wybierała rady gminne. Po tych 
w yborach gminnych i ,ubyły się — jak 
■zwykłe — wybory sołtysów i ławników. 
Wybrani sołtysi i ławnicy do podjęcia u- 
rzędcwaria swego potrzebują zatwierdze
nia urzędowego.

Władze w przeszło stu wypadkach 'za
twierdzenia tego odmówiły sołtysom 

1 ławnikom, którzy przyznają się do pol
skości Niezałwierdzer.: sołtysi i ławnicy 
przeciwko těmi1- .protestować u niemiec
kich władz p-zełożonych. Kilku uzyska
ło też ta drogą zatwierdzenie swego wy
boru. Ogómie jednak niemieckie władze 
przełożone odrzi ciły te nrotes.y. Wobec 
tego opolski Związek Polaków oddał 
sprawę 69 niezatwieriznych sołtysów' 
i ławników do między..aTcdowej Korni ji 
Mieszanej w Katow icach, która w myśl 
Konwencji Genewskiej jest powołama do 
rozpatrywania sporów, wynikłych między 
mniejszością a władzą państwową.

Sprawa tych niezatwńerdzunych 69 soł 
tysów i ławników toczy sie przed Komisją 
Mieszarą już przeszło dwa lata z wyni
kiem takim, iż 17 sołtysów i ławników 
niemiecka władzą państwowa zmuszona 
byia zatwierdzić, a w wypadku dalozych 
21 sołtysów i ławników -zmuszona była 
u mać, iż dotychczasowe niepotwier d zenie 
ich jest pozbawione podstaw. Reszta 31 
snttysów i ławników pozostała sporna. 
Z nich 4 wycofało swoje zażalenie z Ko- 
msji Mieszanej. Spór zatem toczy się
0 27 niezatwierdzonych jeszcze sołtysów
1 ławników.

W sprawie tych 27 so5 ty sów i ławników 
pierwsza rozprawa ustna przed Komisją 
Mieszaną odbyła się Unia 5 kwietnia.

Władze niemieckie postawiły długi 
»ercg świadków, którzy przedewszyst- 
kiem zeznawać mają. że polityczne zacho
wanie się tych 27 sołtysów i ławmkćw w 
czasie plebiscytowym było takie, iż uza
sadnij odmowę ich ze+wierdzenia. Świad
kami tymi sa landraci i urzędnicy gminni, 
jak również osoby prywatne.

Jak z tego wynika, władza niemiecka 
niezatwierdzenie ivch sołtysów i ławni
ków tłumaczy poetyczną ich dz.aialr.o- 
ścią j czasów plebiscy towych. Władza 
niemiecką twierdzi, że w czasie plebiscy
tu sołtys* ci d ławr icy orzekali się za Pol
ską. Z tego względu mają oni być teraz 
niegodni piastowrnia urzędów, na któ*e 
wybrani zostali przez rady gmi.me. Dla
tego niezatwierdzenie ich przez władzę 
memiecka jest nic z cm innem. jak wyjątko- 
wem traktowaniem ich za ich polityczną 
działalność z czasów plebiscytowych.

Takie wyjątkowe traktowanie — jak 
słusznie podnosi bytomski „Katolik Co
dzienny“ — jest liiedopuszczaine. Stoi 
ono w jawnej sprzecz,iwści z przepisem 
ustępu 3 artykułu 88 Traktatu Wersal- 
siriego. Przepis ten bowiem powiada, że 
Rzesza Niemiecka zobowiązuje się „ni
gdzie na swern terytorium nie zaizą_zać

Mussolini na pfaży.

dochodzeń raz nls stosować żadnych 
środków wjąikowych w przedmiocie ja
kiegokolwiek c^yniu politycznego“, którv 
na Górnym Śk.sku miaf miejsce aż do 
ostatecznego przesądzenia o losach tego 
terenu.

Domaganie się ze strony niemieckiej 
przesłuchania powyższych św adków jept 
właśnie takiem 'zarządzeni.-m dochodzeń. 
A niezatwierdzenie sołtysów i ławników, 
wybranych w 1924 roku jest via śnie ta
kim y/yjątkowym środkiem, stosowanym 
przez Rzesze za polityczne czyny z cza
sów plebiseytC'Wych.

Z wymienia r. cg o przepisu Traktam 
Wersalskiegc wynika, że Rzesza niemiec
ka jest zobowiązana n»'e zarządzać to kich 
dochodzeń ani nie stosować takich zarzą* 
d reń wyjątkowych.

Stawianie zatem p.zoz władze nie
mieckie świadków, którzy mają zezna
wać o politycznej działalności plebiscyto
wej obecnych sołtysów i ławników, ce
lem uzasadnień'a Ich niezatwit xtzenia jest 
bezpodstawne i dlatego uwjżan.y. że Ko
misja Mieszane powinna odstąpić od prze
słuchiwania tycł świadków.

Tydzień Oświaty.
WOBEC NADCHODZĄCEGO „TYGODNIA OŚWIATY".

Zapowiedź „Daru Narodowego III. 
Maja“ zawsze znajdowała żywy od
dźwięk w sercach i umysłach Polaków. 
Niejednokrotnie społeczeństwo nasze czy 
nem manifestowało, że dzień III Maja 
jest dla niego nietylko świętem państwo- 
wem ale i narodowem i dawało wyraz 
dobitny ofiarami, że nie jest jemu obce 
zrozumienie potrzeby oświato narodo
wej. „Dar Narodowy III Mają“ pod p -o- 
lektoratem Prezydenta Rzeczypospolitej 
jest danina społeczną na cele oświatowe, 
jest obowiązkiem całego społeczeństwa 
i każdego obywatela z osobna.

Praca oświecenia i wychowania oby
wateli nie może spoczywać na barkach 
Państwa i samorządów. Konieczną jett 
jaknajszersza współpraca organizacji i 
towarzystw oświato wo-kultzralnych. Za
danie to spełnia na terenie Pomorza, Ślą
ska i Poznańskiego Towarzystwu Czy
telni Ludowych, które od pół wieku pra
wie walczyło z zaborcą o język polski. 
W Polsce wyzwololnej T. C. L. rozwinę
ło szeroką akcję, pracmąc nad budową 
Polski mocarstwowej, dążąc przez sze
rzenie oświaty do jasnego celu. aby każ
dy obywatel Polski dał z siebie jaknajwię 
cej narodowi.

Wymownym tych dążeń wy azem są

Osaki (Jaoonja) po trzęsień*u ziemi I pożarze powoi- cdbudcwywme

Z gospodarki m. Czeladzi.
(Od naszego specj. wysłannika.)

Dyktator Włoch każdą wolną chwilę 
spęuza na plaży.

Miasteczko Czeladź, liczące około 25 
tys- mieszkańców, tuż nad dawniejszą 
rosyjsko-niemiecką granica na odcinku 
Siemianowic za czasów rosyjskich było 
bardzo zaniedbane.

Typowy obrazek miasteczka b. Kon
gresówki — ani bruków porządnych, ani 
oświetlenia, kanał zacji.

Trzeba było olbrzymich wysiłków, by 
podnieść je z tak niskiego poziomu, ener
gii, by dokonać dzieła odbudowy.

Rączaszek Antoni — burmistrz 
miasteczka, nader ruchliwy i energiczny 
Ojciec mieściny — z zapałem mówi ' 
tem, co ucizyni' od r. 1924. to i. od chwili 
objęcia rządów w gminie.

INWESTYCJE OD R. 1921.
Do r. 1924 czyniono nie wiele. Do

piero zarząd miasta, wybrany v sierpniu 
1924 r. zabrał się r.tensywnic do po
rządków-

Zaprowadzono elektryczne oświetle
nie z elektrowni sosnowieckiej, naprn- 

I wiono 2 klin. uhe, wykładając kostką 
granitową m. in. Mysłowtoką, Bytomską 

I Krzywa. Krótką, Żabią. Pozatem napra
wiono 2 km innych dróg. Zbudowano 

í gmach gospodarczy magistracki przezna
czony na pomieszczenie magazynów, ga
raż. piętro na mieszkania służby.

Pragnąc dać obywatelstwu warunki 
dla rozwoju życia kuturalno-oświatowe- 
go w porozumieniu z strażą ogniową i 
nod jej zarządem zbudowano gmach z sa
lą teatralną na 450 miejsc. Sala obszer 
na. piękna z kabiną dla aparatu kinema
tograficznego. Gmach ten będzie ośrod
kiem ruchu kult.-oświatowego.

Wodociągi? — nie znano ich wcaie. 
Ludzie czerpali wodę z rzeki i -ze studni- 
R. 1925 zbudowano na terenie kop. Cze
ladź (szyb Jana Kellera) pierwszy wo
dociąg w r. 1926 rozbudowano go, usta
wiając zbiornik z w.eżą 8-metrową, a 
zařazeni ustawiono w mieście 19 Kranów.

Pozatem urządzono ośrodek zdrowia 
na wzór amerykańskiej rockcfellerow- 
skiej ..Health Center" przy ulicy Zanrnr- 
nej. Istnieje tam bezpłatne ambulatorium 
dla ubogich i bezrobotnych Prowadzi się 
przychodni przeciwgruźliczą. Oprócz 
tego istnieje stacja opieki nad matką i 
dzieckiem. Jest to jedyne ognisko pracy 
hygjemc7nej w wojew. Kie’eckiem.

bPIEKA SPOŁECZNA.
Bezrobotnym przeprowadza się lecze

nie beznłatnie (lekarstwa bezpłatne). Z 
tego powstawa ią poważne koszty. Ak- 

■ cja dożywiania dzieci obejmuje 220 dzieci

szkolnych, które otrzymują codziennie 
mleko i bułkę. Corocznie wysyła mia
sto na kolonje 100 najbiedniejszej dziatwy 
(na wieś). W schronisku miejskiem uloko
wano 33 sieroty na koszt miasta-

SZKOLNICTWO,
Istnieje 5 szkół — 3 miejskie, 2 pry

watne. Uczęszcza 3300 dizieci. Dw:e 
miejskie szkoły mieszczą się w własnych 
gmachach, jedna w wydzierżawionym 
budynku.

PLANY NA PRZYSZŁOŚĆ.
Z wielkim sapałem p. burmistrz opo

wiada mi o planach na przyszłość. I tak 
przeprowadzać się będzie:

Budowę szosy Czelaaź—Milowice 
Czeladź—Siemianowice, dokończenie roz
poczętej szosy Czeladź—Grodziec * By
tomskiej,

.Oorócz lego opracowuje się plany re
gulacyjne miasta.

Od pewnego czasu przeprowadza się 
kanalizację a projektuje sie budowę rze
źni- Na ostatni cel czyni się starania o 
pożyczkę zagraniczną.

Projektuje się dalej założenie skweru, 
rozszeizeni; parku.

Miasto podlega Sejmkowi, jest nie- 
wydzielone z powiatu, to też stan taki 
jest dlań niepomyślny, albowiem Sejmik 
zabiera miastu rocznie 150 000 złotych 
podatku. Czyni się starania o wydziele
nie z Sejmiku.

TRAMWAJ- KOLEJ.
Jedną wielirą bolączką jest brał: komu

nikacji poza autobusami. Projektuje się 
budowę linji tramwajowej Bęczin—Cze
ladź-—Siemianowice ze strony Śląsko- 
Dąbr. Tow. Tramwajowego. Sprawa ta 
powoli postępuje naprzód.

Pozatem istnieje projekt budowy linji 
kolejowej tuż obok Czeladzi z Chorzowa 
(Śląk) do Lasku (woj. Łódzkie). Linja 
ta służyć ma do transporté » na rynek 
wewnętrzny.

W projekcie tym jedno „ale“ razi i 
r'epokoi. Dlaczego projektodawcy ; a- 
mierzają ustawić dworzec aż 3 i pół km. 
tea miastem? Rada nrejska w tej sprawie 
już założyła protest i domaga się budo
wy dworca tuż przy mieście.

PRZESZŁOŚĆ CZELADZI.
Przeszłość miasta jest bogata, sięga do 

roku 13i8 wstecz. W roku tym zbudo
wano pierwszy kościół. Naówczas mia
sto należało do ks. Siewierskiego prze
bywającego m. terenie Śląska Piastow
skiego,

Uniwersytety Ludowe w Dalbach i w 
Zagórzu w Poznańskiem i na Pomorzu i 
ostatnia powstająca trzecia placówka o* 
światowa Univ e syiet Ludowy dla Ślą
ska. Odpowiednikiem pracy (światowej 
na wsi są Uniwersytety powszechne w 
miastach. Niemniejszą rolę odgrywają 
biblioteki na wsi i w miastach, stanowiące 
podstawę wszelkiego postępu narodowe
go. Doniosłą rolę do odegrania ma bi
blioteka powszechna, stworzona przez 
T. C. L. w Katowicach-

Poczynania te trzeba poprzeć, insty
tucję istniejącą trzeba podtrzymać. Nie 
możemy jednak na tem poprzestać. Trze
ba przeprowadzić doniosłą reformę o- 
światową. Z bark zawsze nielicznych 
jeszcze jednostek treskę o oświatę naro
dową przesunąć trzeba na barki wielkie
go zespołu instruktorów oświatowych. 
Społeczeństwo nie może odmówić popar
cia T. C. L. które dźwiga cały ciężar 
pracy oświatowej na swoich ba-kach 
Nie. można pozwolić na załamanie się 
materja'nie doniosłych poczynań T. C- L.

Dzień III. Maia daje nam raz do roku 
okazję spełnić swój obowiązek daniny 
na cele oświatowe. Winniśmy to uczy
nić tem chętniej i ofiarniej, że widzimy o- 
wocne wyniki pracy T. C. L. Pamiętaj* 
my, że każ dy grosz, złożony na T. C. L. 
pocrala na szerszy oddech w prasy o- 
światowej!

Komitety powiatowe T. C. L. już roz
poczęły prace przygotowawcze na dzień 
III- Maja, aby w porozumieniu z miejs- 
cowemi towarzystwami i organizacjami 
godnie uczcm święto państwowe i naro
dowe. Wskazówki, jak organizować uro
czystości trzecio-majowe, myśli i mate
riały do okolicznościowych przemówień 
utwory sceniczne dla r rzedstawień tea
tralnych, deklamacje i pieśni trzecio-ma
jowe, jak również nalepki okienne, cho
rągiewki i inne materiały kwestowe. przy 
gotowało ;uż Biuro T. C. L. Królewska 
Huta. ul. Głowackiego nr. 5, które w tej 
prawie udziela pomocy i wyUśnień. 

Ponadto ukaże się spccialna Jednodniów
ka, zawierająca powyższe materiały.

Czas rozpocząć przygotowania!
—★—

W r. 1314 zakupił ks. Siewierskie od 
ks. Władysława ks. Biskup krakowdd 
Oleśnicki „za 6 tysięcy kop groszy pra
skich“. Od tego czasu Cceiadź ,yła 
miastem biskupiem z herbem św. Stani
sława.

Przez Czeladź prowadził główny trakt 
hanalowy Wrocław—Bytom—Kraików. 
Miasteczko rozwijało się naonczas po
myślnie. Życie ccci owe i raioolb 
kwitło. ' W średniowieczu Czeladź stano
wiła poważny ośrodek handlowy.

W r. 1792 Sejm 4-letni sekularyzowal 
ks. Siewierskie i uznał za własność pań
stwa.

Król Stanislav August Poniatowski na
dał miastu nowy herb, który wyobraża 
basztę, otoczoną murem z r. 1792.

Od r. 1794—1807 ks. Siewierskie przy
łączono do Prus i stanowi część „No
wego Śląska“.

Po kongresie wiedeńskim ruch handlo
wy miasta znacznie aslabł, dopiero po r. 
1870 i 85 r. ożywił się cokolwiek po 
otwarciu kopalni Czeladź i Saturn.

Spodziewać się należy, że po urzeczy
wistnieniu planów, jak zaprowadzeniu 
linji tramwajowej i koleUwej — m:a- 
steczko się obudzi z letargu i zwolna upo- 
dob U się do najbliższego sąsiedztwa na 
Śląsku polskim.

Witold Brochwicz.

Lnigi Luzza.i.

We Włoszech zmarł w 85 rokr życia 
i teu znany pol'tjk wioski i «cziony.
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kam rtutli ira soleinmoo
w Goczałkowicach.

ŹRÓDŁO BIJE W DASZYM CIĄGU. — SIŁA I OBFITOŚĆ NIE SŁABNIE.

Wybór króla cygańskiego
w Poznán u.

PO CO CYGANIE ZJFŹDŹAJA TŁUMNIE DO POZNANIA? — KŁOPOTY KORONNE
PLEMIENIA BELI ‘.KTARA.

Sensacyjny wybuch źródła solan
kowego w uzdrowisku kąpielowem 
Śląskiem, Goczałkowicach zelektryzo
wać wszystkich. W dniu wczorajszym 
oprócz tłumów publiczności, które 
zbierały się przy źródle od wczesnego 
rana. przybyły władze administracyj
ne i wydały odpowiednie zarządzenia. 
W dniu dzisiejszym podobno przyjeż
dża dp Goczałkowic z Krakowa jakaś 
Komisja naukowo-lekarska, na miejscu 
jednak nie umiano nas poinformować, 
jaka.

Jeden z naocznych świadków wy
buchu opowiada o niem w ten sposób:

Ponieważ źródło było już do pew- 
nLgo stopnia zanieczyszczone i za
pchane w r. b. zarząd przed rozpoczę
ciem sezonu kąpielowego postanowił 
źródło oczyścić, poszerzyć i przy tej 
sposobności pogłębić. Roboty odbywa
ły się zwykłym trybem. Dotarto do 
głębokości 320 mtr. Wczoraj jeden 
z robotników zauważył około połu
dnia jakby lekkie wstrząśnienia ziemi 
i huk. Podzielił się swemi wrażeniami 
z otoczeniem, lecz nie dano temu 
wiary.

Nagle około godz. 4 m. 40 po poł., 
z otworu zaczęły się wydobywać rap
townie gazy, wyrzucając drobne ka- 
mienię i , kawały ziemi. Robotnicy 
przestraszeni porzucili pracę i odbiegli 
od rusztowań konstrukcji mechanicz
nej, służącej do pogłębienia. W parę 
sekund później z otworu buchnął niby 
o’bizymia fontanna strumień wody na 
■wysokość około 60 metrów. Z począt
ku woda była czarna, błotnista, w mia
rę jednak dalszego wydobywania się, 
stawała się coraz czystsza.

Po chwili popłochu zaczęło prze- 
myśliwaś md tern. jak ująć źródło, 
lecz — niestety — nie miano pod ręką 
odpowiednich środków i materiałów. 
Zresztą przewidywano, że jest to tyl
ko wybuch chwilowy. Tymczasem źró
dło bije z tą samą siłą do tei chwili 
(godz. 6 w.) przeszło dobę. wysokość 
strumienia nie zmniejsza się, a grubość 
skutkiem rozmywania otworu przez 
wydobywająca się z olbrzymią siłą 
wodę, zwiększa się | w tej chy/ili do
chodzi iuż w przecięciu do mniej wię
cej 50 ctm.

Wypływającą z pod ziemi solankę 
o specyficznym siarkowym jakby za
pachu łapie się do olbrzymich kadzi 
drewnianych, z których przetranspor- 
towuje się ją do rezerwoaru. Jeżeli je
dnam działalność źródła nie zmniejszy 
się, czy nie ustanie, środki te nie wy
starczą. Należałoby jaknajprędzej i jak- 
najenergiczniej przystąpić do ujęcia 
Źródła.

Wybuch powyższy świadczy raz 
jeszcze, jak wielkie skarby zawiera

Bolszewiczka chińska

Soume Czeng 'zamianowana została 
Rezydentem trybunatu w zdobytym 
Szanghaju.

w głębinach swoich ziemia śląska. 
Niewątpliwie w najbliższych dniach 
odpowiednie czynniki nie tylko opanu
ją źródło technicznie, ale zbadaja nau
kowo wartość bijącej solanki, która 
może stać się bardzo łatwo dobrodziej
stwem chorych i złotą żyłą całej oko
licy.

inżynierów i teci ■ tików, zatrudnionych w 
przemyśle górnośląskim, wyraziła się zło
śliwie o kwalifikacjach ich, p xlnosz? .: że 
są oni właściwie obciążeniem przemysłu, a 
właściwą za nich prąci, sprawują ich „nie
mieccy" koledzy. «

W odpowiedzi na te ztośl we uwagi o- 
trzym nemy następujące oświadcztnie:
W czasopiśmie „Kattow'tzer Zeitung“ 

z dnia 2 kwietnia br. w dziale „Ot er Schle
sien“ został r »mieszczony artykuł „Eine 
gehässige Aufrechnung“.

Ostatni ustęp tego artykułu s tara ssę 
w słowach ogólnych, nie wymieniając > 
sób. uwłaczyć czci osobistej 1 godności 
zawodowej inżyniera i technika polskiego, 
pracujących w prywatnym przemyśle na 
G. Śląsku.

Ogół inżynierów i techników TxJskich 
Woj. Śląskiego, zorganizowany w Stowa
rzyszeniach ,,SI owarzyszeme Polskie*, In
żynierów Górmczych i Hutniczych, Koło

W ostatnich dniach zauważono silny na
pływ cyganów do Poznania. Koczownicy roz
kładają sic obozem w rozmaitych stronach 
miasita. Przez ulice miasta wędrują od czasu 
do czasu ich barwne wozy. w których prze
noszą sie z miejsca na miejsce, poszukując 
wygodnego miejsca na obóz. Cyganie przy
bywają również caîvmi transpo-*ami w pocią
gach towarowych.

Jeden z cyganów opowiedział ciekawe

I Śląskie“, oraz „Pol. kńe ^towarzyszenie 
Inżj merów i Techników Woj. Śląskiego“, 
— uważa poniżej swej godności wdawać 
się w polemikę z wywodami tego ustępu.

Ciężka, a nadzwyczaj odpowiedzialna 
na terenie Województwa śląskiego, praca 
inżyniera i techn'ka polskiego zna'duje się 
poa kontrolą sp Àeczeiistwa polskiego, a 
pod względem zawodowym również pod 
kontrolą odpowiedzia1 syeh czynników to
warzystw przemysłowych, — i od kontro
li tej — jelnej i drugiej — nie uchyla się.

Zorganizowani polscy jnżjTiercwie i 
techmcy świa lomi są swych obowiązków, 
wypływających z ich narodowości i pań
stwowości. jak również zdają sobie naj
zupełniej sprawę -ze swoich obowiązków 
zawodowych, i nic dadzą się sprowoko
wać r.ieodpowiedzualremi wystąpieniami 
publicystycznemu.

Antoni Kamieński
prezes organizacyj inżynierskich i tech

nicznych Województwa śląsk;ego. 
Katowice, dnia 6 kwietna 1927 r.

Z sali sądowej w Katowicach.
Sprawy przemytnicze. ‘

ZASADZENIE CAŁEJ RODZINY.

Na odcinka granicznym w Rud te 20 listo
pada üb. roku przytrzymano dwuch braci Spoj- 
dów Karola i Romana, za usijowanh przemy
ceniem 100 sztuk cyga- z terenu niemieckiego. 
Spisano protokuł. skonfiskowano cygar i j spra
wę skierowano do sądu. Tymczasem dnia 4-go 
grudnia ub. roku na tymże odcinku przytrzy
mano maitkę. Wiktorie Spoidowa z córką Ma
tyldą Pawełkową które starały się przemycić 
200 szliuk papierosów. 600 gr; mów presówki, 
260 cygar i 1 parę obuwia. Wynikło z tego, 
że cała rodzina trudni się przemytn.ctwem, 
wobec czego przepro *rad*unc ewizfc w domu 
Spoidów. gdzie dodatkowo znaleziono 400 sztuk 
cygar i 1000 sztuk papierosów niemieckich. 
Wydział karno-skarbowy w Katowicach dnia 7 
kwietnia br. po rozpatrzeniu sprawy skazał 
braci Spojdów na grzywnę w kwocie po 420 zl 
każdego lub po 21 dni więzienia. Matyldę Pa
wełek na 140 złotych grzywny lub 1 tydzień 
wiezienia i Wiktorię Spojdowa na 2400 złotych 
grzywny lub 4 miesiące więzienia.

• •
Niejaki Reinhold Wawrzyk w ubiegłym ro

ku trafił w Kończycach do rąk nrzęd lfka cel
nego w chwili, gdy mim przy sobie 100 sztuk 
cygar i butelkę „maggi“. Został skazany na 
1200 złotych grzywny lub 2 miesiące więzienia. 

• *
14 marca br. na dworcu w Bytomiu urzęd

nik celny przytrzymał niejakiego Franciszka 
Mroza. przy którymi znaleziono około dwóch 
kilogramów tkaniny jedwabnej. Przytrzymany 
legitymował się jako inżynier, jest on jednak 
tylko budowniczym, zamieszkałym w Bytomiu. 
Aby zabezpieczyć sobie stawiennictwo Mroza 
na rozprawę sądową, zi rządzono przytrzyma
nie go w areszcie śledczym ai do rozprawy. 
Skazano go na 387 złotych grzywny, lub 19

dni więzienia, zaliczając mr na .poczet kary 
odbyty areszK śledczy.* •

Niejaki Karol Horzowa z Bo-stgwerku pod
czas rewizji w wagonie zamku ętym pociąg i, 
przejeżdżającego kur-tarz Bytomski 7 marca 
br. w rrzucił przez okno jakieś dwa pakiety. 
Urzędnik celny zatrzymał pociąg, aby zbadać, 
co zawierały dwa wyrzuć me prkietv. lecz ja
cyś dwaj myżczyzni, oczekujący w pobliżu to • 
ru Pochwycili pakiety i zbiegli. ttorzowę przy
trzymano i osadzono w areszcie śledczym. Na 
rozprawie sądowej oskaTżony broni sie tem, 
że ma jakaś nieznana mu bliżei kobieta pole
ciła przewieźć pakiety do Brynku. Jednak, gdy 
zobaczył rewidującego Urzędnika, oddał pakie
ty z powTotem kobiecie. Wydział karno-skar
bowy w Katow’cach zwolnił oskarżonego, lecz 
przesiedział om miesiąc w wiezieniu i napewno 
wiecej już nie będzie przewoził nieznanym ko
bietom szmuglowanego towaru.* •

Na dworcu w Bytomiu. rewidu;ącv zam
knięte wagony urzędnik celny zauważył nagle, 
jak jeden z podróżujących usiłuje wyskoczyć 
oknem. Urzędnik chwycił go za kołnierz, lecz 
pasażer pomimo to wyskoczył przez okno i 
zb:e<gt. pozosta wiając w ręku urzędnika płaszcz 
i ma-ynarke. W kieszeniach znaleziono paczkę 
r papierosami niemieckieuii (100 sztuk). Tym
czasem policja niemiecka, widząc osobnika bez 
płaszcza i marynarki, zorientowała się. że to 
jest zbieg z pociągu tranzytowego i dostawiła 
go urzędnikom celnym polskim. Okazało się 
że jest to niejaki Alolzy Warczok z Goduli.

W . dział kamo-skarpowy skazał go na 20 
zloiych grzywny lub 1 dzień wiezienia, uwzglę
dniając mu jako okoliczności łagodzące, że nie 
był dotąd karany i jest bezrobotny.

Wulus.

Okręt na rafie.

Angielski okręt rybacki rzucony został na rafy w Xrbližu Esmouth. Załoga ura- 
, towała się na łodziach.

C. '»iar cienie.
Przed paru dniami .,Katl witzer Zei

tung“. omawiając obliczenia ..ilustrowanego 
Kurjera Codrennego“ co do ilości polskich

rzeczy o celu tego olbrzymiego zjazdu cygań
skiego w Poznaniu.

Oto w zhnle zmarł sędziwy król plemienia 
cygańskiego Bela Aktar. który „panował“ nie
mal 60 lat. Po jego śmierci Dowinien objąć 
władzę syn. Ponieważ jednak Bela zmarł, 
nie zostawiając syna o koronę ubiegają się 
dwaj jego wnukowie Gabor i Jean Pcnyeko- 
wie. synowie jednej z córek starego władcy. 
Starszyzna cygańska oostarow’la rozstrzy
gnąć spór miedzy „krölew’cami“ w ton spo
sób. że postanowiono odbyć w ybory. w któ
rych wyniku władze zatrzyma jeden z Peiya- 
ków. Jako miejsce elekcji wyznaczono Po
znań względnie jego najbliższą okolice do
kąd polecono udać sie wszystkim wędrującym 
po świecić rodzinom należącym do plemienia 
starego Aktira. Aczkolwiek osobliwą elekcję 
wyznaczono na pierwsze dni mata. todzinv te 
już dzisiaj zjeżdżają do Poznania. Plemię jest 
bardzo liczne, ale nasz informator nie umie 
podać nawet orz-TJuszczalnei liczby swoich 
rodaków z Vó-vch bardzo wielu nawet nie 
zna. Koronacja nowego króla odbędzie się — 
według zapewnień — bardzo uroczyście.

—x—

Program rad!owy
na dzień 8 kwietnia br.

Wa-szara. 1111 m.
15—15 25 Komunikaty. 15 30—15 55 Wykład 

dla maturzystów. 16—16 25 Odczyt dla matu
rzystów. 16 30—16 45 Komunikat harcerski.
16 45—17 10 Odczyt z działu „Radjcuttchnika“.
17 10—17 35 Odczyt ..Ozdabianie s/kła“ 17 40’ 
Koncert. 18 40—Í9 Rozmaitości 19—19 25 Od
czyt „Sport iako środek zachowania zdrowia“. 
19 30—19 45 Komunikat rolniczy. 20 15 Koncert 
wieczorny.
Kraków, 422 ni.

17 40—18 40 Transmisja z Warsrawy. 18 40 
—19 Rozmaitości. 19--19 25 Odczyt p. t. „Wa
dy wymowv u dziecka“. 19 30—?0 Odczyt p. t. 
„Wyprawy angielskie na Mont Ewerest“. 20 15 
Transmisja z Warszawv.
Wrocław. 322.6 m.

12— 12 55 Koncert. 1630—18 Koncert 2010 
Koncert popularny.
Mediolan. 322,8 m.

16 15—18 Jazzband. 21 Koncert.
Praga. 348,9 m.

11 Reprodukcje muzyczne. 1215 Koncert. 
16 TO Koncert. 21 30 Muzyka popularna.
Londyn. 361.4 m.

13— 14 Muzyka. 1545 Koncert dla dzieci 
szkolnych. 16 45 Orkiestra. 18 Orkiestra West- 
fielda. 18 45 Orkiestra. 19 15 Utwory Sergjusza 
Liapunowa. 20 Koncert orkiestry. ?1 35 Kwar
tet z Daventry. 22 Inscenizacja „Niebieski ma
zur“. 22 36—23 Kwartet i recytacje.
Lipsk. 365.8 m.

12 Koncert. 1630—18 Koncert. 2015 Muzvka 
staroświecka. 22 15—24 Rozmaitości.
Stuttgart. 379.7 m.

1615 Koncert. 20 Roccoco — w muzyce. 
Brno. 44*,2 m,

12 15 Reprodukcje muzyczne. 20 Transmisja 
wspólna dla Bratislawy.
Berlin. 483,9 m.

1630—18 Koncert. 2030 Solo fortepianowe. 
22 30—24 30 Muzyka taneczna.
Wiedeń 517.2 n

11 Koncert. 1615 Koncert. 20 05 Gdybym 
był króleir‘‘ — opera romcntyczno keniiczna 
w 3 aktach Adolfa Adam.

■ o—

Sm!erć pod pomnikiem 
Bismarcka,

Depesz : przyniosły wiadomość o na
głym zgubę gen. niemieckiego WrisI ga, 
któremu me pozwolono przemawiać pod 
pomnikiem Bismarcka,
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Masowy zawrót £łowy w Związku
Powstańców Śląskich.

Protestacyjny streik w Hucie Bankowej.
2.000 ROBOTNIKÓW ZASTREJKOW AŁC. — WSTRZYMANIE ELEKTRO* 
WN-. - OBSŁUGA WIELKICH PIECÓW RÓWNIEŻ ZASTREJKGWAŁA. 
— GROŹNA POSTAWA ROBOTNIKÓW. — POWODEM STREJKU WY

DALENIE ROBOTNIKA.

Agitacja za 40 proc.
MIASTA INNYCH DZIELNIC CHCĄ NALEŻEĆ EÖ ŚLĄSKA.

W;elki wiec bezrobotnych w Roździeniu
ODBYŁ SIĘ WCZORAJ PRZY UDZIALE 10C0 OSÓB.

dotychczas jeszcze nie posiada w Wodzi
sławiu koła i to w dodatku tak silnego, bo 
aż 400 powstańców liczącego. A istnieje 
jedynie okręg. liczący kilkanaście kół, 
który zwoławszy w sobotę ubiegła Zjazd 
Delegatów kół (patrz „Pokrnję“ nr. 96 
z dnia t. 4. br. „Zjazd zarządów kół okrę
gu wodzisławskiego Nar. Zw. Pow .tań
ców i b. Żołnierzy“) wyrzucił ze Związku 
za działalność na niekorzyść Nar. Związ
ku Powstańców i b. Żołnierzy p. o. pre
zesa okręgu wodzisławskiego p. Joachima 
Juraszka, typowego nabieracza i blagiera, 
który uznjąc. że dla blagiierów i "abiera- 
czy jedyne nieiscc jest w Związku P o
wstańców Śląskich, przystąpił osobiście 
(słownik „P. Z.“ zna tylko słowo „gre
mialnie“!) do Związku Powstańców Śl.

Uchwała Zjazdu zapidła bez jednego 
głosu sprzeciwu. Zjazdu tego domagały 
się wszystkie koła tegoż okręgu i nie mo
że wobec tego być mowy o gremjahjem 
przestąpieniu czy — jak chce „Polska Za
chodnia“ grupy Wodzisław do Związku 
Powstańców Śląskich. To też ostatni u- 
stęp” kłamliwej notatki o rzekomem nie
zadowoleniu -z polityki p. Korfantego i „Po 
lonji“ uważać należy za spóźniony żart 
prima-apriEsowy.

Narodowy Związek Powstańców i b. 
Żołnierzy jest w przeciwieństwie do Zw. 
Powstańców Śląskich organizacją apoli
tyczną, do polkyki się nie miesza, a p. 
Korfantego w dowód uznania jego zasług 
dla sprawy polskiej na Śląsku wybrał na 
prezesa Rady Naczelnej.

władze wojewódzkie wytargowały dla 
nich od władz centralnych dodatek kréso- 
■wir w wysokości 40p*oc.. tf oni W zamian* 
za to rozj oczną w= Oświęcimiu agitację, 
a žebř to piękne rrnasto wraz z okoliczne- 
mi wsiami i miasteczkami zostało przy
łączone do Górnego Śląska.

Ciekawi jesteśmy, ktćre zkolej miasto! 
z innej dzielnicy państwa za cenę 40 proc. 
dodatku kresowego zdecyduje się na przy 
łączenie do Śląska.

Menerom Związku Powstańców Ślą
skich od pewnego czasu porządni î w gło
wie się zakręciło. Frzed manifestacją ple
biscytową „urabiali“ oni opinję w „Polsce 
Zachodniej“ głosząc, że szereg kół Naro
dowego Związku Powstańców i Ir. Żołnie
rzy na znak protestu przeciw Korfantemu 
przestąpił ze Związku do Związku Po
wstańców Śląskich. Akcja ta spaliła na 
panewce.

Dziś lud nasz nie jest już tak naiwny, 
żeby dał wiarę skompromitowanym hur
townikom tyluniowym. Dzień 20 marca br. 
wykazał, że Narodowy Związek Powstań 
ców i b. Żołnierzy mimo braku funduszy 
rządowych po 10 miesiącach roboty silnie 
stanął na nogach.

Taki stan rzeczy spędza menerom Zw. 
Powstańców Śląskich sen z powiek — to 
też nie dziw. że na łamach „Polski Zacho
dniej“ od czasu do czasu palną jakieś głup
stwo. byleby sobie „uczciwie zarobić“ na 
dalsze fundusze gadzinowe.

W wczorajszym numerze „Polski Za
chodniej“ pod tytułem „Masowe likwido
wanie Korfantego Związku Powstańców 
i b. Żołnierzy“ z całą fanfaronadą urbi et 
orbi głosi Związek Powstańców Śląskich: 
ze w ubiegłych dniach grupa Nar. Zw. 
Powst. j b. Żołnierzy w Wodzisławiu w 
sile 400 ludzi (tak?) przestąpiła do Po
wstańców Śląskich, niezadowolona z poli
tyki Korfantego i „Polonii“.

Możemy zdradzić z całą otwartością 
domorosłemu gryzipiórkowi, że Narodo
wy Związek Powstańców i bt Żołnierzy

Wszystkim jest dziś ciężko i kiepskie 
czasy deja się we zi a.ki każdemu, a 
zwłaszcza urzędnikom. Nic wiec dziwne
go. że szukamy ustawicznie dróg do lep
sze i przyszłości.

Nikt jednak nie wpapdł na tak geniaj- 
ry pomysł, jak urzędnicy z Oświęcimia 
(Małopolska). Wysłali oni do śląskich 
władz wojewódzkich delegacje z epoko
wą propozycją. Mianowicie delegacja o- 
święchnskich urzędników prosiła, ażeby

----oo

Wczoraj, w czwartek odbył się w 
Roździeniu, na sali p. Freunda wielki wiec 
bezrobotnych. Na wiec przybyło około 
1000 osób z Roździenia, Szopienic. Jano
wa, Małej Dąbrówki. ^Oecowi przewo
dniczył bezrobotny p. Mochaczek z 
Roździenia. Zaproszony poseł Janicki 
wygłosił do obecnych obszerny referat, 
wskazując między innemi na przyczyny 
zastoju gospodarczego tak w Polsce, jak 
I w innych państwach Europy. Dalej 
wskazał mówca na ciężkie z?dania władz 
państwowych \ woicwódzkich już chociaż 
by z tego powodu, że w wo.ew. Śl. co 
piąty człowiek żyje z funduszów publicz
nych. Drogi, wiodące do łagodzenia lo
su bezrobotnych, to nie tylko sama do- 
laźna pomoc, lecz odpowiedni program 
gospodarczy, wiodący do uruchomienia 
warsztatów pracy. Bezrobotni chcą pra
cy a nie zasiłków. Wsoomniał także 
mówca o konieczności specjalnych zasił
ków dla bezrobotnych na nadchodzące 
święta wielkanocne.

W dyskusji zabierał głos szereg o- 
becnych, domagajac się poprawy losu o- 
raz pracy. Uchwalono wysłać w najbliż
szych dniach delegację dó p. wojewody, 
celem przedłożenia przyjętych na wiecu 
rezolucyj, prosić o wydajniejsze zasiłki, 
oraz o lepszą oriekę nad dziećmi w szko
łach.

Zaznaczyć wypada, że wiec ten, kie
rowany przez ludzi rozsądnych, należał 
do najspokojniejszych, aczkolwiek zazwy- 
cza! bezrobotni, jako ofiary zastoju gos
podarczego bardzo często dadzą się uno
sić słusznemu zresztą pomeitąd rozgory
czeniu. Stąd wiece bezrobotnych czasem 
są burzliwe, gdyż zazwyczaj kierują nie
mi demagogowie. Wiec -wczorajszy w 
Roździenia nacechowany był powagą 
chwili. Uczestnicy domagali się popra

wy losu. lecz występowali poważnie i 
spokojnie. Tak kierownictwu wiecu, ja- 
koteż i uczestnikom należy się zato jak- 
największe uznanie.

Oby te umiarkowane poglądy i roz
waga przesiąknęły jaknajprędzej^ całe na
sze społeczeństwo, gdyż rozwój dobro
bytu, zwłaszcza robotnika, -dokonywać 
się może tylko w spokojnej atmosferze.

Wczoraj w godzinach porannych 
w Hucie Bankowej w Dąbrowie Gór
niczej wybuchł strejk robotników we 
wszystkich oddziałach Huty. Ogółem 
zastrejkowało 2.000 robotników. Po
wodem stre5ku było wydalenie z Nuty 
robotnika Migalskiego, który został u- 
sunięty z pracy- ponieważ dzień przed
tem, pomimo wyraźnego zakazu dy
rekcji zvolat zebranie robotników. 
Sti ejkujący zatrzyma!} elektrownię- 
Również i obsługa wielkich pieców 
porzuciła pracę. Sytuacja z każdą 
chwilą zaogniała się. bowiem strejku- 
jący nie godząc się na żadne kompro
misy przyjęli groźną postawę { usiło
wać nawet zgasić mortinowskie i wiel
kie p’eoe, co pociągnęłoby za sob? 
groźne i wielkie następstwa.

WYNIKI ŚLEDZTWA W. SPRAWIE
W środę wieczorem i crczoraj. przed 

południem oblegały tłumy ludności ratusz 
Królewskiej Kuty, gdzie w suterenach 
mieści się Ekspozytura Śledcza, prowa
dząca ś!“dziwo.w spru.vie moda doko
nanego w* Wielkich Hajdukach. Ola utrzy
mania porządku musiała kilkakrotnie 
wkraczać policja. Powodem zbiegowiska 
były krążące pomiędzy ludnością oogło- 
ski, mniej lub więcej niedorzeczno, o wie
szaniu mordercy *tp. Uporczywie : ten
dencyjnie -rozsiewają jest wJadPTftP^ć. że 
morderca Sycowa (tak b-zmi prawdziwe 
jego nazwisko) jest „Polakom“, podkre
ślają to specjalnie pewne koła obywatel
stwa a za nimi prasa niemiecka, na czele 
naturalnie „Volkswille“. Jak wygląda 
sprawa w rzeczy1* istości? Soeowa - nie- 
tylko jest obywatelem niemieckim (złożył 
cpcję na rzecz Niemiec w konsulacie nie
mieckim w Katowicach pod liczbą S. 5 — 
w dniu 31 maja 19^4 - , ale ponadto me 
mówi nawet po polsku, a w czasie po
wst ń przebywał w Berlinie.

Ekspozytura śledcza ukończyła śledz
two wstępne wczoraj i oddała zbrodnia
rza do uyspozycji prokuraturze w Król. 
Hucie. We wtorek zaprowadzono zwy
rodniałego mordercę na miejsce zbrodni, 
gdzie przesłuchiwano, co do szczegółów 
czynu, puczem odbyła się sekcja zwłok 
ofiary. Na wieść o tem zebrały się przed 
domem tłumy mieszkańców Wielkich Haj
duk i tylko silna eskorta policji uch-onlła 
zbrodniarza przed zlin rzowanlem. Sekcja

i Kro l. Huta deklarowały na ren ceł prze
szło 450000 zł., wielki przemysł 300000 
zł., a Sejm śląski uchwalił już w I kwar
ki6 br. 4COCOO zł. Brakujące 250 000 zł- 
ze ząd LOPP. ma nadzieję zebrać bądź to 

ą składek publicznych, bądź też orzez 
UZyA' .da,s*ych subwencyj.

O de więc prace przygotowawcze pój
dą w tempL dotychezasowem, na jesień 
br będziemy już mogli jeździć do stolicy 
państwa wlasnemi samolotami.

Po zagajeniu zebrania przez naczelni
ka p. Borysa, wygłosił zajmujący wykład 
o so 5łdziielnłach dyr. Drejza.

Następnie dyrektor p. Jeske wygiosd 
referat o prowadzeniu spółdzielni i admi
nistracji.

Rów [TOcześrńe ks. prób. Otręba podniósł 
jako inicjator główną myśl. ze gmina świę- 
tochłowicka koniecznie potrzebuje spół
dzielni, mającej przyjść z pomocą miej
scowemu kupiectwu i innym warstwom 
ludnoś :i.

Do Huty przybyli natychmiast so
snowiecki, oraz dąbrowiecki inspekto
rzy pracy i komendant powiatowy po
licji p. nadkomisarz Strzelecki. Ażeby 
niedopuścić do ekscesów sprowadzono 
do Kuty policję, która robotnicy obrzu
cili kamieniami i cegłami. Inspektoro
wi pracy z Dąbrowy tłum niepozwolil 
dojść do słowa, dopiero dzięki inter
wencji inspektora inż. Gallota uspoko
jono robotników i załagodzono sytua
cję tak, że druga zmian» robotników 
przystąpiła już w południe do pracy. 
Ażeby poprzeć strejk robotników Hu
ty Bankowej zastrejkowali również na 
parę godzin robotnicy w Zakładach 
Fitznera i Gampera.

MORDU W WIELKICH HAJDUKACH.i
wykazała te same okoliczności czynu, 
które już podawaliśmy. Mordu dokonał 
S. zwykłym scyzorykiem, jakich używają 
żołnierze: Gdy został spłoszony przy pa
stwieniu się nad trupem ofiary, uciekł pol- 
nemi ścieżkami do Królewskei Huty, skąd 
pociągiem wyjechał natychmiast do Byto
mia. W mniemaniu, ża pcheja jeszcze nie 
■wie o niczem, wrócił po Wkugodzinnem 
wałęsaniu się po Bytomiu w nocy do Król. 
huty, aby .się pożegnać z zamieszkałymi 
tamże wy diowawcami (S. jest siei ołą). 
W mieszkaniu op’ekmiôV aresztowała gc 
policja, było to o godz. 5 rano.

Nóż. którym dokonał mordu, wyrzucił 
S. oknem z pociągu tuż po w _ *eżdzle z 
dworca król. huckiego. w pobliżu ulicy 
Moniuszki, gdzie go też przj torze zna
leziono. (s)

Drobne, codziennej potrzeby,

DruM
można

już
zamawiać

w obszerneikolekcji wzorów, w oddziale
„Fïlonîj“
w Katowicach

ul. Warszawska 4.
Zebrana po wysłuchaniu referatów, u- 

chwali'î jednogłośnie założyć w Święto
chłowicach spółdzielnię Bank Ludowy.

Dłuższa dyskusja wyłoniła się na te
mat. czy spółdzielnia ma mieć charakter 
„z ograniczoną odpowiedzialnością“, czy 
łeż „z nieograniczoną odpowiedzialno
ścią“. Większością głosów jednakże u- 
chwalono założyć spółdzielnię z nieogra- 
nicz mą odpowiedzialnością.

Następnie p. dyr. Drejz referował sta
tut spółdzielni, którego jcdiak przyjąć nie 
zdołano, z powodu togo, że zebranie prze
ciągi© się do późnej nocy, uchwalono 
więc dalsza # dyskusję odroczyć do przy
szłego zebrania. Dla załatwienia naj
ważniejszych spraw wybrano komisję, 
składająca się z 14 osób, reprezentujących 
wszystkie warstwy ludności gminy Świę
tochłowice. W skład tej komisii weszF: 
PP. radca górn. Buzek. nacz. urzędu okr. 
Morys, dr. Si w on, dyr. Dyrda. ks. prob. 
Otręba, burmistrz Wakerman. kupiec 
Drozd. Leksan. Rychold, Fojcik, Kobyłka, 
Piegza. Wrzeciono i Rolnik.

Następne zebranie odbędzie się we 
wtorek dma 12 bm. o godz. 7 wiecz. w 
sali posiedzeń urzędu gminnego.

Uruchomienie Iinji lotniczej
Katowice — Warszawa

MA NASTĄPIĆ JESZCZE W ROKU B [EŻĄLFAl
Jak wiadomo, dzięki zabiegom Ligi O- 

brony Powietrznej Pr ństwa. a szczegółu.' 
jej prezesa starosty dr. Potyka została już 
wybudowana stacja lotnicza przy Kato
wicach. Brakujące na wykończenie tejże 
50 000 zł. uchwalił Sejm śląski w forime 
subwencji.

Natomiast na uruchomienie Iinji lotni
czej Katowice—Warszawa potrzeba bę
dzie około 1.350 000 zł. Linia ta posiadać 
będzie dwa samoloty. Wydziały powia
towe w wodew. śl. oraz miasta Katowice

-o-o-

Założenie Bai
w Święto

POSIEDZENIE
Z inicjatywy ks. proboszcza Otręby, 

naczelnika gmrny Wab rmana. naczelni
ka urzędi okręgow ego Mc rysa i dyrekto
ra Dyrdy, zwołano w ubiegłą środę w 
sali p. Skoluda w Świętochłowicach ze
branie. celem założenia spółdzielni Ban
ku Ludowego. V/ zebraniu wzięło udział 
około 100 osób. Na zebranie przybyli ró
wnież dyrektor Banku Związku Spółek 
Zarobkowych w Katowicach p. Jeske i 
dyrektor Spółdzielni w Siemianowicach 

p. Drejza.

Założenie Banku Ludowego
w Świętochłowicach.

POSIEDZENIE KONSTYTUCYJNE.

o—

Tłum usiłował zlinczować mordercę
dziewięcioletniej dziewczynki.
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Dziś: Siedm Bol. N. M. P. 
Jutro: św. Marii Kleofaso rei 
Wschód słońca: g. 5 m. 23 
Zachód: g. 6 m. 38 
Długość dnia: g. 13 m. 15

NABOŻEŃSTWA DZISIAJ 
w kościele katedralnym św. Piotra 1 Pawła. 

Godz. 6 rano msza św. za dusze zmarłych. 
Godz. 6 i pół rano msza św. za dusze Jo

zefa Rompel. . . .
Geiz. 7 rano msza św..na mienię rodzi

ny Wieczorek. , . .
Godz. i i pół rano msza św. za duszę dr. 

Dřezy.
G< dz 8 rano msza św.
C jdz 9 rano msza św. na intencję zakon- 

czeuia kursów przodowników ipolicji.
—x—

POWSZECHNE WYKŁADY UNIWERSYTETU 
JAGIELLOŃSKIEGO NA ŚLĄSKU.

Staraniem towar systwa Czytelni Ludowych 
odbędą się następujące wykład;”.

„Naukowa organizacja pracy" wygłosi rad
ca wojew. krak. dr. Karol mu w Katowicach 
w sobotę dnia 9 b. m. o g( dz. £ y jęcz. w auli 
G mnazjum Państwowego (ul. M'Cb ewicza 13), 
w Wielkich Hajdukach w niedzielę dnia 10 
b. m. o godz. 4 po południu w sáli Katolickie- 

i go Domu Związkowego (ul. Kościelna 6), w 
Mysłowicach w nieć z:ele dnia 10 b. m. o godz. 
7 wieczorem w aul; Seminarium nauczyc. ~1- 
skiego męskiego (ul. Serrrn- T/adna 6).

.Sztt La ludowa w Polsce 1 współczesny 
przemvsl artystyczny" wygłosi p. dr. Stani
sław śwlerz w Król. Hucie w sobotę dnia 9 
b. m o godz. 8 wiecz. w auli Gimnazjum ;eń- 
skiego (plac Kopernika), w Świętochłowicach 
w niedziele dnia 10 b. m. o godz. 6 i pół wie
czorem w hali gimnastycznej (ul. Wodna 6). _ 

„Cc jest podstawi "aszej dumy narodowej 
wygłosi p. prrf. dr. Leon Rymar w Siemiano
wicach w sobocę dnia 9 b. m; o godz. S wie
cz. .rem w Ja1,i przy probostwie, w Szarleju w 
niedziel., dni.’ 10 b. m. o godz. 4 po południu 
w szkole II (ul. Gimnazjalna), w Rudzie w nie
dzielę dnia 10 b. m. o godz. 7 wieczorem w 
sali Towarzystwa Czytelni Ludowych (ulica
^Wykład p. prof. dr. Świerża ilustrowany 
bçdz'e obrazami świetlnemi.

•—Śi——

— Ostateczny pysrom i .negata 
Kustosa dokona sic na walnem zebra ..tu 
Związku Obrony Górnoślązaków, ' e 
się ódbedzie w niedzielę o gotfz. 10 i nol 
przed poł. w sali „Grand Restaurant p. 
Nalepy przy ul. Kościuszki w Katowicach. 
Na zebraniu tem zostar .e ostatecznie wy
rzucony ze Związku Obrony Górnośląza
ków rčnegav Kustos, dotychczasowy pre
zes Związku.

— Wywiadówka
Wywiadówka dla rodziców odbędzie 

Sęw gimnazjum państwewem w Katowi
cach w niedzielę o jucz. U rano.

— Kolejarze jubilaci.
W ub. miesiącu następujący kolejarze 

z dworca osobowego w Katowicach ob
chodzili jubileusz swej pracy' w kolejnic
twie: 35 lat — Knittel Fryderyk, 30 lat 
—■ Klanjusz Franciszek j Drysz Paweł, 
kierownik pociągu, 25 lat — Faber Pioti 
konduktor I. klasy i Szklarek Franciszek 
kowal.

Dnia 1. bm. obchodził w Katowicach 
30-letni jubileusz pracy w kolejnictwie o 
Hatko Wincenty, konduktor kolejowy I- 
klasy. Dnia 5 bm. obchodził rzadki jubi
leusz 45-lecia pracy kolejowej p. Skrzyś 
’ ralenty, kierownik pociągów osobowych 

,vv Katowicach. Dnia 6 bm. obchodził 30- 
•ecie swej pracy konduktor kol. p. Jach- 
nik Antom. (1.)

—- Z ruchu abstynenckiego.
Zjazd delegatów stowarzyszeń absty

nenckich odbędzie się w Poznaniu dnia 
16. rnaja br. Na zjazd ten pojadą dele
gacje ze Śląska. Dnia 29 maja br. odbę
dę się w Katowicach Zlot abstynencki. 
'v którym wezmą udział ws/ystk:e stowa
rzyszenia abstynenckie ze Śląska.

. W czasie zlotu przewidziana jest wy
cieczka, połączona z produkcjami arb - 
siycznemi i urozmaicona rozrywkami to
warzyskiemu (m.)

Hodowla tytoniu na Śląsku.
... sprawozdania Państwowego Monopolu 
D omowego wynika. ?e hodowla tytoniu 
Pa Siąsk-j jest w stosunku do lat ibiegłych 
“ardzą słabą. Jednakże jakościowo stel na 
Da?dzo wysokim pozdíme i m )że się po
chlubić o wiele piękniejszem; rezultatami, niż 
hodowcy tytoniu w innych dzielnicach Polski- 

'dowcy ttytoniu na Śląsku przypuszczaj-., że 
r- Jl5e “dzielą im należyte i pomocy, ażeby 
produkcja tytoniu na Śląsku osiągnęła cyirę 

■t ibiegłych.
Uznanie i pochwała.

n . ^ e-fcia Kolei w Katowicach ogłosiła uzna- 
-vi ■’ Pochwałę prow. mi szynistom p. Lepiclio- 
w‘v i5Z*acft<?e Karolow: za gorliwe i sumienne 
Dr- '"wanie swych obowiązków służbowych 

zez co uniku ęto wy padiku na st. Łaziska 
1926 )r&wadz;e,n'u Pociągu nr. H90 dnia 15 II.

Konieczność budowy Szpitala
Wojewódzkiego.

Dzień w dzień dochodzą nas skargi od 
biedaków i kalek, będących bez jakiego
kolwiek utrzymania i pozbawionych da
chu nad głową. Gminy nasze, zubożałe 
przez wojnę, nie posiadają dostatecznej 
ilości szpitali i przytułków, w którychby 
tych nieszczęśliwych umieścić można. 
Budowa więc wojewódzkiego domu kalek 
i biednych staje się nakazem chwili. Jak 
się dowiadujemy, sfery sejmowe Śląska 
noszą się z zamiarem uchwalenia fundu
szów na ten cel, brak jednak dotychczas

odpowiedniego projektu i kosztorysu bu
dowy czy przebudowy takiego domu.

Podobne w Cieszynie jest odpowiedni 
gmach, nadający się na ten cel- Woje
wództwo więc powinno jaknajspieszniej 
zająć się tą palącą kwestią i przedłożyć 
Sejmowi Si. odpowiedni kosztorys. Nie 
wątpimy też ani na chwilę, że Sejm Ślą
ski znajdzie na taki cel odpowiednie 
środki. Tak biedacy, jąkoteż i gminy 
proszą o to.

— Ofiara.
W administracji naszego pisma złożyła* p. 

Anna Kaczanowa 5 zł na budowę katedry w 
Katowicach.

— Kredyty na zakup bydła rasowego.
Jak się dowiadujmy Państwowy Bank 

Rolny w Katowicach udzielać będz>e kredy
tów na zakup i podniesienie bodowi; bydia ra
sowego na Śląsku. Na zakut) bydła udzielać 
się będzie kredytu trzyletniego na 8 proc., 
a na zakup drobnego inwentarza na 1 rok 
również na 8 proc. Realizacją pożyczek zaj
mą się kasy R< iffe.senowskie.

— Zebranie polskich rzemieślników w My
słowicach.

Wczoraj odfbyło się w Mysłowicach zebra
nie członków Związku Polskich Samodzielnych 
Rzemieślników i Przemysłowców na Górnym 
śląski:, celem z organizowania samodzielnego 
Kuła nkręgu mysiowickiego.

Z ramienia głównego Zarządu Związku 
przybył prezes p. T. Pojda w towarzystwie 
syndyka Związku.

Po zagajeniu zebrania i przywitaniu ze
branych przez przewodniczącego p. Bernarda 
KozJta przystąpiono do >braj.

W toku obrad i dyskusji zabierali głos p. 
prezes Pc.da. który zaznajomił z programem 
i celami Związku, następnie scharakteryzował 
dotychczasową działa'ność Związku w spra
wie kwestr zamówień oraz kredytów, w koń
cu zdał relację o przebiegu starań dt'egacyj 
Związku w Warzarw e u rządu centralnego, a 
nadto podniósł zasługi pos. Soboty około uzy
ska i a kredytów.

Następnie zabierał głos p. Kmiotek, p. Oo- 
lasowski, budowniczy, podnosząc przychylne 
odnoszenie się Banku spółek Zarobkowych do 
polskiego rzemiosła i drobnego przemysłu: p. 
Marcin Robak mówił o potrzebie tanich kre
dytów.

Przemawiali jeszcze .pp. Rt>s_. Baron, Wd- 
czuch, Pełka, Kozak i t. d. — Potem przystą
piono do wyboru Zarzącu koła i jednomyślnie 
vybráno: prezesem n Marfróna Ruoaka. wice

prezesem p. Bernarda Kozaka, sekťétarzcili p. 
Pełkę, przedstawiciela Żeglugi „Nrótu r\ za
stępcą sekretarza . p. Barona, skarbnikom p. 
Kmiotka i na ławników pp. Golasowskiego 1 
Walczucha.

— Zamiast komitetu — towarzystwo.
Istnieje w Mysłowicach p> żyteczn? i za

służona instytucja p n. Komitet obywatelski 
niesienia pomocy poiskiej dziatwie szkolnej. 
Komitet zaopatrzył pewną ilość dziatwy naj- 
• boższe' w ubranka i obuwie, o czem „Po
lonia" pisała swego czasu. Żeby rozszerzyć 
ramy działalności Komitetu, trzeba onrzeć tę 
działalność na podstawie tatutu i nadać mu 
charakter towarzystwa. W tym celu odbędzie 
się w sobotę dni i 10 bm. o godz. 8-ej wieczo
rem zeb anie walu ' oby watclstwa w sali po
siedzeń Rady miejskiej w Mysłowicach, (m.)

— Zebranie miesięczne T. C. L. w Mysło
wicach. .

Zebranie miesięczne członków Kola T. C. 
L. w Mysłowicach odbedcie się w niedzielę, 
dnia 11 bm. o godz. 7-ej wiecz. w auli Semi- 
naTjum męskiego.

Przed zebraniem będzie wygłos: onv, jak 
zwykle w niedziel“ bezpłatny odczyt, (m.)

_Rekolekcje wielkanocne w Seminarium
mesklem w Mysłowicach.

Dnia 7 bm. rozpoczęły się w kaplicy sr. n- 
narjalnej w Mysłowicach rekolekcje wielka
nocne dla uczniów SeminaTjum. (nr.)
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Z Króli. 'luf
-1 i ’ * • r •

! Zaivri«rżenie drunaego but.aistrza.
Wczoraj nadeszło oficjalne zatwierdze

nie p. Dubiela na stanowisku drugiego bur 
nťstrza miasta Królewskiej Huty oraz za
twierdzenia p. posła Ada nka na stanowi
sku płatnego radcy miejskiego.

! Targ na konie.
Według ogłoszenia Urzędu -policyjnego ma

gistratu odbędzie się następny targ na konie 
w Królewskiej Hucie w dniu 14 bm. (wielki 
czwartek) na placu miedzy ul. Katowicką a 
cmentarzem żydowskim.

! Czyn godn« naśladowania.
Kupiec p. Adam Jończyk z Królewskiej Hu

ty wstąpił z okazji wojewódzkiego dnia LOPP. 
jako członek dożywotni Ligi z wkładką 150 zł.

! Okropne skutki pijaństwa.
Niejaki Androsz E. z Królewskiej Huty 

oddawał się od dłuższego czasu nałogowi pi- 
„aństwa. Ponieważ był już od przeszło dwu 
lat bez pracy, zaczął się trudnić przemytnic
twem skażonego spirytusu z Niemiec. W dniu 
5 bm. uraczył się „brendką“ tak obficie, że 
stracił przytomność, ocucony przez swoich 
kompanów niejakiego Krlika i Jamtosza po
szedł z nim, na przechadzkę i zaczął wypra
wiać brewerje. rozebrał się i wszedł do stawu 
na polu mi.ędzy Łagiewnikami a Król. Hutą, 
ażeby się wykąpać. Towarzysze wydobyli go 
z wody i doprowadzili aż na pala za kościo
łem św. Jozefa, poczym odeszli. Na drugi dzień 
znalazły dzieci szkolne martwego A. z głową

w kałuży wody. jaka się po deszczu utwo- 
zy.la w bróźczie na polu. Śmierć nastąpiła 

wskutek uduszenia, prawdopodobnie A. chcąc 
się jodnieść wpadł głową do płytkiej zresztą 
wody i »dusił się.

Włamanie.
Do restauracji Więcka pnzr ul. Kat< wickiej 

w Królewskiej Hucie dobrali ię onegdaj za po
mocą wytrycha złodzieje i skradli kilka bute
lek wódki, kiełbasę i jaja.

Z Świąlochloiifick.
(—) Echa zabójstwa.
Jak już wczoraj donosił śmy. w Świę

tochłowicach zabit niejaki Kuchta swego 
dwudziestokilkuletniego syna Karola, bę
dą :ego chwilowo bez zajęcia.

Szczegóły tego krwawego dramatu 
przedstawiają się następująco:

W nvesíkauiu Kuchty na kolorji „Fal- 
wy“ wynikła sprzeczka między nim a sy
nem Ka-olerr W czasie kłótni syn rzucił 
się na o.ca, usiłując go pchnąć nożem. Na
padnięty w obronie własnego żyda ude
rzył syna kilkakrotnie jakiemś narzędziem 
w głowę. tak. że syn 'alał się k rwią i u- 
padł na ziemię i w kilku sekundach wy
zionął ducha.

Przywołany lekarz stwierdził już tyl
ko śmierć. Mimowolny zabójca oddał się 
dobrowolnie w ręce policji, (sz)

(—) Zebranie Stowarzyszenia ..Przyszłość*' 
w HaHukach Wielkich.

W ubiegła niedziele odbyło się w Wielkich 
Hajdukach zebranie stowarzyszenia młodzieży 
polskiej „Przyszłość".

Pc zagajeniu zebran a przez prezesa p. 
Smudv ' odśpiewa ilu pieśni orkiestra smycz
kowa odcarałŁ .kilka utworów mu: jc«nyęh, 
poczerń rfs. pat-rcj Kr a wozy1 • wygłosi bardro 
.zajimsjrcv wykład nar temat- .Prześladowania 
Chrzęśćian w Meksyku".

Na zebraniu byli obecni członkowie koła 
przyjaciół młodzieży PP.: burmistrz Grzesik, 
Dworaczek. ławnik. Kluge, kier. szkoły. Na
czelnik Urzędu Okręg. p. Gilasz. Zyska, dr- 
MierzowsK-i, dr. Stateczny. Paczyński. Mali
nowski Zięba. Dyrektor Huty i inni. Razem 
Koło liczy 20 członków. Wspiera ono stowa
rzyszenie rada i pomocą materialną.

staraniem ks. Krawczyka, odbędzie się 
w dniu 29 maja w Hajdukach W lelkich woje
wódzki kongres stowarzyszeń młodzieży całe
go województwa, poprzedzony uroczyste«! na
bożeństwem pcmtyfikalnev, - w Kościele, cele- 
browanem przez J. Eks. ks. Biskupa Lisiec
kiego.

Z PszczuósHiego.
X Napad rabunkowy.
Onegdaj około godz. 8 i pół wieczo

rem został Patalong Franciszek, kupiec z 
Krasów (Podlarysz), podczas rowrotu do 
domu — napadnięty przez 3 nieznanych 
sprawców, którzy zrąb )wali mu około 700 
zł. gotówki, srebrny zegarek i dokumen
ty osobiste, poczem zbiegli w niewiado
mym kierunku. Dochodzenia w toku.

Z Rybnickiego.
(X) "ożer.
Dnia 5 bm. około godz. 3 wybuchł po

żar w magazynie kopalni „Hojm“ w Niie- 
wiiadomiu Górn., wskutek czego zostało 
zniszczone częściowo urządzenie we
wnętrzne magazynu. Pożar powstał pra
wdopodobnie wskutek krótkiego spięcia.

—X—

(0 Z posiedzenia Wydziału gminnego w 
Cieszynie.

I dszy oiąg r >„,jd mia Wydziału gminne- 
gi. ^ w Cieszynie odbył się w poniedziałek o 

; po poi po 1 przew odrtictwem wieebiir- 
misiiza p. Gabrii cha. Na porządku dziennym 
była sprawa zatwierdzenia umo„ z iyrtkcją 
uzdrów skową w Piszczanach. Po dokladném 
rozważeniu sprawy w Komisji prawniczej o- 
kazało sie, że urnowa ta nie jest znów tak ko
rzystna dla Cieszwna. jak w pierw zej '■„■wili 
sądzono. Wskutek tego ukazała się potrzeba 
dalszych pertraktacyj i na wuiosek przewod
niczącego Komisji prawnicze, dr. Müllera wy
brano w tym celu osobną Komisję, w sklad 
której weszli: pp. Dr. Müller, Dr. Wlad. Mi
chejda, Dr. ‘iuttmann, naczelnik sądu p Kar- 
niniec, poseł Máchej i irtż. Feitzmger. — Przy
stąpiono do załatwienia wniosków komisji bu-

Z Zagl-Dqbr.
+ Nabożeństwo żałobne.
W sobotę, dnia 9 bm.. w Sosnowcu w ko

ściele paratjalnyp w Nowym Sielcu odbędzie 
się o godz. 10-t i ramo nabożeństwo żałobne za 
duszę ś. p. Haliny 7, Kowalskich Ryppowej, 
długolet liej pn cowircziki systematyki roślin 
przy Uniwersytecie warszawskim, asystentki 
Wolnej WszeJmîcv Polskiej w Warszawie. O 
udział w nabożeństwie prostą znajomych l 
przy-ciół pogrążeni w smutku rodzice i brat.

■jn Egzam'nj
Onegdaj przybyli do Sosnowca Inspektor 

poi. wojewódzkiej p. Wróblewski oraz podin
spektor policji p. Abczyński. którzy będą eg
zaminować uczniów szkoły policyjnej w Sos
nowcu Egzamina ipotrw .= >ą trzy dn".

+ Śmiertelny wypadek.
Djiia 6b. ir o godz. 14 miał w MiJowicach 

tnie sce wypadek, któn został spowodowany 
nieostrożnością. Przy ulicy Kaplicznej 7 roz
bierano dom Jamr Wożniaka. Opodal bawił się 
chłopak 13 letni, Stefan Słaby, który nie zau
ważył. że burzą ścianę domu i został zasypa
ny cegłami oraz kamieniami ponosząc śmierć 
na mie'sc

+ Z Zarządu Obwodowego Biura Fundu
szu Bezrobocia.

Onegdaj odbyło się lokalu P. U. P. P. w 
Sosnowca posiedzenie Zarządu Obwodowego 
Ema Funduszu Bezrobocia pod przewodnic
twem kierowe ika Biura inż. St. Boskowskiego, 
na którem postanowi "no wystąpić do Dyrekcii 
w Warszawie z wnio kiem o przedłużenie ak
cji dotychczasowej na miesiąc mai br. w do
tychczasowym zakresie; postanowić ic egzek
wować te zakłady piacy. które zalegają w 
płaceniu składek, oraz omówiono szereg drob
nych i personalnych spraw.

+ Powrót z Francji.
Do Czeladzi przybyło z Francji kilka >sób, 

które tam wyemigrowały przed dwoma laty, 
a obecnie straciły zajęcie z powodu częścio
wego kryzysu gospodarczego, jaki pr^ .chodzi 
obecnie Francia, spowodowanego stabilizacją 
waluty.

4 Pomoc dla rolników
Magistrat ni. Czeladzi przystąpił do wy

dawania na kredyt ziemniaków, owsa. jęc-mie- 
nia i żyta rolnikom m. Czeladzi. Kartki na 
przyznaną rolníkům pomoc wydawane są w 
Magistracie codziennie między 13,30 a 16,30.

-t- Skargi kupców.
Według zasiągniętych Informacyj handel w 

sklepach, pomimo, iż jest już okres przedświą
teczny, jest mało ożywimy. Główną tego przy
czyną jest fatalna pogoda i właściciele "kle
pów manufaktur >wych skarżą się na bn k kii- 
jenteli, edvż każdy wstrzymuje się od wiosen
nych zakupów z łatwo zrozumiałych wzglę
dów.

-f Niucza Ich przyzwoitości
Na Józefa Bartowlaka. Kaliska 11, Sosno

wiec oraz Antoniego Żołc.ńskleg„. Towarowa 
u Sosnowiec, spisała policja protokuł za nie
moralne wyrażanie się na u'icy.

dowlanej. Podanie p. P. Grzybka o i dzielenie 
koncesji na majstra murarskiego odrzucono, 
ponieważ petent nie posiada ^ostatecznych 
kwal ftkacyj. Ponieważ właściciele spalonych 
niedawno domków przy ul. ŚrutaTski-ej żądają 
zbyt wygórowanych cen za ustąpienie gmmie 
dotyczących parceli, wzgl. za zamianę na inne, 
gr.iina nie może ich zakupić. Wskutek tego 
zgodzono się na odbudowę domków tta tem- 
samem miejscu, ale z naiściślejszem zachowa
niem wszelkich przepisów policyjuó-ogniowych 
i sanitarnych. Nadto właściciele musza miastu 
odstąpić trochę miejsca na rozszerzeń e ulicy. 
Preliminowaną w hudżecie kwotę 12.060 zł na 
rozszerzenie kąpieli słonecznych podwyższono 
na 14.000 zł wskutek podrożenia materiału bu
dowlanego (drzewa). - Przy końcu omawia
no jeszcze wnioski Komisji szkolnej w spra
wie urbanizacji miejsk. szkół niemieckich. Za- • 
równo powsizechne szkoły, jak i szkoły wy
działowe. zorganizowano jako wspólne dla 
chłopców i dziewcząt, tak iż będ™e teraz jed
na niem. szkoła powszechna i jed.ia wydziało
wa. Usystemizowańo 5 sił nauczycielskich jla 
niem. szkoły powszechnej, a 3 dla nie n. szko
ły wydziałowej, jednej o dyrektora dl? oby
dwóch szkół. 1 katechetę katolickiego ■; 1 e- 
wangelickiego i iednego nauczyciela języka 
polskiego. * ' chwalono również utworzenie ;ed- 
'orocznego kursu przy WszystUch szkołach 

wydziało 'vah w" Cieszynie; kurs taki będzie 
odpowiadał czwartej klasie wydziałowej._ —
Z powodu późnej pory posiedzenie zamknięto 
i reszto rorządku dziennego odroczono do na
stępnego posieozenia. (h.)

( :) Przymusowe lądowanie samoic tu.
We wtorek koło południa wylądował 

w Bobiku tuż pod Cieszynem samolot 
pasażerski linii Wiedeń--Kraków, jadący 
do Krakowa z 2 pasażerami. Przyczyną 
przymusowego lądowania był defekt mo
toru. Pasażerowie udali się w dalszą 
podroż koleją. (h.)

(:) Klęska pożarów.
Jakaś prawdziwa klęska pożarów 

rozszalała nad Śląskiem Ciesz. Świeżo 
znów spłonęły zabudowania gospodarcze 
p. Karola Szczuki w Dzięgielowie i więz- 
ba domu wraz ze strychem u gospodarza 
p. Mich. Żyły w Pogwizdowie. Na stry
chu spaliło się 220 kg różnego zboża.

Cu.
(:) Pożar.
Dnia 4 bm. okok godz. 3 po poł. wy

buchł pożar w domu Glücksmanna w Biel
sku, przy ul. Cieszyńskiej, wskutek czvgo 
uległ zniszczeniu cały dach i niektóre 
mieszkania na I piętrze. Szkoda, jak po
daje właściciel Glucksmann, wynosi okuło 
30CCX zł. Pożar powstał wskutek wądli- 
.wej konstrukcji komina.
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Dn.a 17 go kwietnia br. „Polonia** wydaje 
trzebi z rzędu od czasu swego istnienia

speóiny numer Wielkanocny!
Numer ten pod względem redakcyjnym szeroko 
opracowany, będzie pierwszorzędnem źródłem 
informacyjnem nietylko dla wszystkich czy
telników naszych, ale również i dla znacznej 
ilości mieszkańców Górnego Śląska ....
Numer Wielkanocny wydany zostanie w znacznie 
zwiększonym nakładzie i zawierać będzie oprócz 
bogatej aktualnej treści redakcyjnej także spe
cjalny dział reklamowy, ze szczególnem uwzględ
nieniem handlu i przemysłu Górnego Śląska.

Zlecenia na ogłoszenia do WieUttitocnego Nr. przyjmuje
oddział „Polonii“ ulica Warszawska 4, jak również inne pozamiejscowe 

oddziały tylko do piątku, dnia 15-go kwietnia br.
za umieszczenie zleceń nrzyrłanyc^i no fynt le ir'ale 

me przyjmuje administracja odpowiedzialności.

Wiadomeic!
z Warszawy.

s= Z>az4 „Kuźriiczanek“ w Varszawle,
Zarząd Kola Kużtuczanek w Wa. sziiwie, 

wzvwa w»7ystbt daw.ic ' wychowanki Zakła
du i tomickiego, aby zgh f. lv svroje adresy i 
chęć łiczestn czetiia wi ogólnym Zjeżdzie K jź- 
rięzanek w dni-u 22 i 23 kwietnia 1927 r. w 
Warszawie. Zgłoszenia jak najspieszniejsze są 
niezbędne, aby Zarząd mógł przygotować od
powiednią liczbę noclegów. Koszt utrzymania 
z noclegiem wyniesie na dobę 5 z! dla przy- 
jc/dm eh. Udział w koszu ch organizacyjnych 
Zjazdu obliczono na 5 zł dla wszystkich. Wia
domości należy kierować pod adresem: War
szawa. ul. Przeskok 2 .n. 3 p. J. Krytowa.

= Ogólnopolski Zjazd Kręgowych.
Przedłużono termin nadsyłania odpo

wiedzi na kwestionariusz do 15 kwietnia. 
Zjazd ogólno-krajowy odbędzie s’ę. nieod
wołalnie 5 i 6 czerwca w Wa~szawit. Ko- 
mitei prosi o niezwlekanie z odpowiedzią. 
Jednocześnie Komitet prosi o wpłacenie 
składek zjazdowych i deklarowanie udzia
łów. Adres Komitetu: Warszaw* Mar
szałkowska 74. Związek Księgowych w 
Pulsce (dawn. Związek Buchalterów w 
Warszawie).

-----o- • -

Uecifr i Csirada
.* Wznowienie „Cs ganerii“.
W’ sobotę Teałr PolsKi występu e ze wzno

wieniem przepięknej operv Pucciniego „Cy
ganeria“. Próby orkiestrowe odbj wają się pod 
kieruLkiem D. M. Zimy. Reżyseruje P-. J. Stę- 
j niowsH. Obsadę tworzą: PP. Lubicz Bie
lecka. Drabik, Reychan, Narożny. Ma; anek, 
Kopci iszewski ; Romanowski.

A Wyrteo gościnny Adelfny Czapckief 
I G. Jurent 3wa.

W niedziele 10 hm. wystąpią gościnnie 
jedyny raz Adeltna Czapska. Primadonna 
opery warszawskiej i G. Jurtnjew wszech
światowej sławy baryton artysta teatrów: w 
Madrycie Barcelonie. Lizbonie. Monte Carlo, 
Nowym Jorku w operze Verdi'ego p. t. ,R1- 
goletto“. Wieczór len obudził niebywałe do
tąd zainteresowanie w szerokich sferach na
szej publiczności. G. Jurenjev- występuje o- 
becnie w operże warszawskie i - z olbrzymim 
sukcesem artystycznym. Prasa warszawska 
porównuje go do śpiewaków tej miary jak: 
Batistim T'ta-Huffo. w najotekniejszy-m roz
kwicie ich karjerv artystycznej. U. Juienie/ 
«osiada niesłychane wpros^ obok wspaniałego 
głosu warunki zewnętrzne i partie „R:gólet- 
ta“ zalicza do najepszych ról swego i roga
tego repertuaru. G. Jurenjew po niedzieh-rm 
występie wyjeżdża do Berlina potem do Wie
dnia. Pary:' a. Londynu i Ameryki.

Wszelkie bilety wolnego wstępu oraz passe 
panou na to przedstawienie nie są ważne!

A Maryla Gremo.
Świaitowej sławy tancerka, której pierwszy 

występ w Teatrze katowickim zapełnił wl-' 
downię po brzegi wytworną publicznością, 
wystąpi jeszcze raz w Teatrze Polskim w 
środę dnia 13 bm.

A Repertuar teatru poiskiego w Katowi
cach.

. iqtck: „Rorwódk? po raz IV.
Sobota: „Cyganeria“ (wmówienie).
Medz'Ja* po poł. ..Kości liszko pod Racła

wic: mi“.
W'ecz.; „Rigoletto“ (występ Czapskiej i 

Jurcnjewa).
Poniedziałek: niema przedstawienia.
A „Damy I huzary" w Radzie.
W piątek dramat katowicki wystawia w 

Rudzie rrcywesola komedię Fredry: „Damy 
i hu*ar.v“Pi

t „Tajemnica powodzenia*' w Król. Rude.
\y sobotę dramet katowicki wystawia w 

Rybniku swoją ostatnia nowość repertuarową, 
arcywesołą „Tajemnice powodzenia“.

L\ „Ira^iata w Tarn. Górach.
W poniedziałek opera ka.ow.cka wystawia

Trzviate“ Verdie"o z p. Zamorską w roli ty
tułowej.

A $‘ąska Szkoła Muzyczna w Katowicach.
Dziś o godz. 8-ej w. w saK Gimnazjum 

Państw, pr-y ul, Mickiewicza, odbędzie się 
drugi popis uczniów Si. Szkoły Muz. VV pro- 
granJe zam es zezem o utwory: Szopena, Liszta, 
Bacha, Beethovena, Paderewskiego i innych. 
'Yejście na salę bezpłatnie za dobrowolnemi 
da kami na samopomoc uczniów.

Ze stowarzyszeń.
* Z rucha Chrzęść. Związków Zawodowych.

Związek C ómlków.
Oddział B< bro.znikł Kopalnia Segeht w so

botę zebranie załogowe o godz. 14. Ref. p. Mu- 
sioł.

Oddział Niklszowiec w niedzielę zebranie 
mtes’oczne o ąodz. J4 na sali p. Knosaii. Ref. 
P. Ful.

Oddz*af Król. Ifi^a u niedzielę zebranie 
o godz. 13.30 na sali p. Grochowiny. Ref. p. 
poseł Sosińskl. Ważne sprawy wyborcze do 
sadu przemysłowego.

Oddział Brzeziny w niedziele zebranie na 
sali P- Kremzv o godz. 10. Ref. p. Krzyż.

K. K. Kopal- i jmei. 22.000 mkn stanowi 
obecna warłoŚć 2.58 zł,

W B. Rydułtowy Dolne. Dług hipoteczny 
900 itikn starowi wartość obecna 162 złote.

Wierny Abonent Niklszowiec. Za 750 mkn. 
otrzyma się obecnie 90 złotych, za 2000 mkn. 
z roku 1921 18,18 zł. za 8000 mkp. z roku 1922 
miesiąc luty — 1,60 zł.

P. L Z. Mikołów, ca i00 mkr. i roku 1918 
otrzyma się 66,67 zi. Odsetki zaległe za czas 
do dnia 31 grudnia 1924 r. a nie nrzedawnione 
przerachowiuje się tak samo, jak kapitał i doli
cza się do kapitału, odsetki zaś należne za 
czas od dnia 1 stycznia 1925 r. oblicza się od 
p.ztrachowanego w ten sposób kapitału,

R. P. Bogucice. Za 60.000 mkn. otrzyma się 
3.75 zł, kt*' re Bank raczy wypłacić.

I. S. Ir-esze. Odsetki . yn »siły 78 zl.
Pan S M. Katowice—Ligota. Koresponden

cji pańskiej niestety nie zamieścimy.
Pan F. P. Michałkowice. Korespondencje o 

otwarciu biblioteki w Mickałkowicach spóź
nioną jest o blisko 3 tygodnie. Na przyszłość 
prosimy o szybsze podawanie wiadomości.

Pow. Zw. Komuna'ny w Częstochowie. By
ło um eszczone v du. 1 kwietnia.

P. Waiería B. w Mysłowicach. Niestety 
wiersze b. słabe tak w rymowaniu jak i ryt
mice. Należy oracować. pracować, Dracować!

P. Pa„ łowi M. w Roźdzlenlu. Zawiadomie
nie kwaM'kuje się jedyn - jako ogłoszenie 
płatne, gdyż inaczej moglibyśmy się narazić 
na zarzut, że koEoś specjalnie polecamy z 
krzywdi Innych.

P. Ig. K. Sami zazwyczaj odpowiadamy î 
polemizujemy z tern pismem. W tej sprawie 
Pisaliêmv już niejednokrotnie.

P. Sp. w Król. łucie. Za pozwoleniem de
legata skarbu w Urzędzie skarbowym przy 
W ojewództ wfe s a pomocą listu wartościowe
go przez pocztę, lub przez tank. Do wysoko
ści 10.000 zł.

P. Janowi T. w Król. Hucie. Niestety, po- 
mimo najszc zerszea chęci nie może ny zadość 
uczynić prośbie Pana, gdyż nosPoby to cechy 
reklamy ukrytej. Treść notatki nadaje się zbyt 
wybitnie do działu ogłoszeń płatnych.

A. R. Lubliniec. 8000 mkr. Etanowi obecną 
wartość 2,50 zł, 800 mkp, stanowi obecną 
wartość 0,57 zł, 1500 mkn. z roku 1920 przed
stawia wartość 13 63 zł.

I Dominikowi Br. w Częstochowie. 
1) Wszystkie Spf'dzielnie Spożywcze płacą 
jednakowy podatek obrotowy, bez względu na 
to, czv należą do Związku Rewizyjnego lub 
nie. 2) Każda Spółdzielnia może po, dać swą 
działalność rewir« sadowej — państwowy b, - 
vdem Urząd Rewiry; ly tego rodzaju nie istr le
je. 3) Należy stawić wniosek do sądu powi. - 
tówego i odpowiedniem um< ły w .rwaniem. 4) 
Wniosek o otrzymanie kolektury loterji należy 
stawie do Izby Skaro,>y ej przez tamtejszy 
l,-ząd Skarbowy (Oddział Monopoli), który 
też objaśni co do rentowności tejże.

0* * %

Świeżo wyszła z druku książka opraco
wana przez oo. Fr. >rhwakopf. Jana 
Beni8Z i Alfreda Híbrichta — p. L

%

1. o państwowym podatku dochodowym 
fundowanym i niefundowanym;

2. o podatku kościelnym oraz
3. o ogólnych postanowieniach ustawy 

konkuťsowej.

Książka ta zawiera rozporządzenia, wzory odwołań i różne orzeczenia,
Pierwsza książka w polskim języku o podatku kościelnym 

i ustawie konkursowej.

Do nabycia we wszystkich pierwszorzędnych księgarniach Polski

FiizywiosniNE»! oczyszczou \ ^szka i
NMETy DCZPyiAĆ

niszczy
MOLE, PLUSAWz KAMXÜCDÿ
i wszelkie inne owady i ich zarodki

%tanrf«r4-NoMwP»Uc« Sp.Aka.W«rMaww,ALJ«rMeiim*U 5f

i pc-edyńcze

neble
polecam za go
tówkę i na rafy 
po najtańjzych • 

cenach.imm........
Katowice, ul 
Mikołowska 25 

Krem 3491

nAU ehspcdycylno-przewozoIIHIrEw w pełnym ruchu z konce
W V, M sją celną z własnym taborem 

i składnicą w Poznaniu zaraz lub później 
do sgjrcedainfla.

Do objęcia potrzeba od 15 — 25.000 zł.
Oferty do „Par“, Poznań, Aleje Mar

cinkowskiego 11 pod nr. „14225“ Bo598

ZIEMNIAKI dzonkl ręcznie
wybierane lub rafowane doborowe gatun.,i 
większej ilośa wagonów dost-rcz natych- 
miastnajtaniejped dogodnymi warunkami,fuma
_ . wllailva ł» BoducltRynek 127 Zywlrec, Telefon 7e

VWAQAV VWAQAf

OfNorzylem Rzežnicfuio
w Krd ide) Hucie

ulica Szpitalna nr. 16 
Polecam Szan. Klijenteli białą polską irełbasę. 

Specjalność, „biała polska kiełbasa“
na święta Wielkanocne.

w; 1448 Jteon JVfczIinu jws ‘‘i.

Wymieniamy
przepalone lampy radjowe

każdego typu.
Wleci a -rft I 9ti«Uer

atowice. Zamkowa L. 18. Telefon 1283.

KINO C f APlMPSlt
ataCowkce. KocSaanowiMteil«

Cd piątku, dnia 8 go kwietnia 
Wspaniały olbrzymi film p. t.

Epizod z wojny światowej (bitwa pod Skag< rag) 
Wzruszający dramat ma.; narzyW rolach plownych

•Vanr tm- Sleni i, tfaroJ A u-tn 
"m '»er. CaleUa “ł* sjt t.

KINO APOIIO
matowlf, PopreecgnW-

Nasz program wielkomiejski

<Máan?arz paryski
(czyli; Zbrodnia nad So -wanq)

Potężny dramat w 10 wielkich aktach z prologiem 
W rolach głównych:

znani z filmu „Golgota uczciwej kobiety'1
Holendi TarBeJ I M kołaj Kolln.

Oprócz tego: DOBRY NADPROGRAM.

KINO ŁRJIOAl - KAIOWCCE
gyete mkW« w nleuezpleczeńs wie w 10 ikfch

I UNO PAEAST
LJtlowlce, ul. niel«cKI«4o

Na«x wspaniały propraní podwójny
Wzruszająca tragedja p. t.

Ofiary walnej miłości
' W głównej rob Barnard Oootakl.

Ponadto'

Tancerka z Sewilli
W roli głównej:

K*rlsc:aUlaa Denn

coiessEitowlr- —1.
Od piątku, 8-go do pomeazałka, 11-go bm. 

Pierwszorzędny podwójny program 
Tom Mix był oddawna jej kochankiem 
Tom Mix me sprawili je, nigdy rozczarowania 
Tom Mix występuje dziś w swym wesołym pro rr.

Biała Junak
W,elki sensacyjny film w 7 olbrzymich aktach 

II Szlagier:

Powf roi f w ffarekti«
8 zajmuiących aktów. Pierwszorzędna orkiestra

2
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POLON I A *'Nr. 97, — 8. IV. g Sír. 9.

DODATEK TY6CDNI0ML WŁCMf

Nr. 13. Katowue, dnia 8 kwietnia 192? r. Rok 2.

Z. Olszański. lekarz wet.

Nowa chorob«! Sioni.
Od laf-ć-fóch obserwuję u koni nieznaną dotąd cho

robę skórną, rającą przebieg bardzo złośliwy i uparty.
Objawy je.Csą następujące: na skórze zjawiają sie 

twarde wypryski w rodzaju płaskich guziczków najczę
ściej okrągłej formy, które dosyć szybko ;ie powięk
szają i często zlewają, tworząc ogniska różnej wielko
ści; ogniska te są twardo, koloru czerwonego w prze
kroju białe. Koń uezuwa znaczne swvdzcnie i ociera się
0 ściany i przedrm /ty.

W okolicy tych ognisk tkanka podskórna silnie na
brzmiewa i skóra często 'odstaje od mięśni; w wypad
kach ciężkich i przewlekłych zjawia się także wysięk 
koloru ciemnego i w takich razach koń gorączkuje, traci 
apetyt i chudnie. — Zwykle ohoroba zaczyna się na 
głowie lub szyi i stąd przechodzi na przeipiersie, łopatki
1 kończyny.

Budowa wcpcninianych wyprysków została zbada
na szczegółowo w Państwowym Instytucie Higieny 
Zwierzał. Okazało się, że wyżej opisane twory przy
pominają swoją hudowa t. zw. molluscum contagiosum, 
spotykane u ludzi i u piactwa, niespotykane isdnak do-

tąd u koni. Wyklucza się tu powstanie choroby na tle 
zakażeni? pasożytniczego lub ropnego.

Bardzo jest pożądane przeprowadzenie dalszych 
badań przez lekarzy praktyków co do zak^ćncścd cho
roby i sposobu powstawania tych zmian chorobowych 
przez sztuczne zakażenie koni zdrowych.

Co do leczenia, to budowa opisanych tworów prze
mawia za tern, że wszelkie zabiegi stosowania środków 
symptomatycznych w postaci różnych maści czy roz- 
czynów — będą tu bezskuteczne. Liczne doświadcze
nia przy praktycznem zastosowaniu różnych sposobów 
leczenia umocniły mnie w przekonaniu, że jedynie ra- 
cjonalnem sposobem są zabiegi chirurgiczne, polegające 
na częstem 1 dokladném wycinaniu i wyskrobywaniu 
tych ognisk, poczem stosowanie na te rany jodyny z 
dodatkiem kwasu solnego lub azotowego.

W wypadkach ciężkich, gdy zjawia sie spomniane 
wyżej odstawanie skóry wraz z wysiękiem, z dobrym 
skutkiem stosowałem przeciwpaciorkowcową wielo- 
ważną surowicę obok chirurgicznych zabiegów i ścisłej 

I dezynfekcji rany. ___________

Sprawa pszczelnictwa.
F niżej zamieszczamy opinję jednego z naszych czy

telników, którą nadesłał nam w odpowiedzi na arty
kulik, zamieszczony na łamaol „Wiadomości dla rol
ników“ p. t. „Znaczenie pszczelnictwa na Śląsku“.

Sprawa pszczelnictwa jest ba *dzo ważna i ciekawa, 
dlatego też głosy, omawiające ją wszechstronnie t. j. 
jej strony dodatnie i ujemne, są bardzo pożyteczne. 
Dlatego też przytaczamy opłnje p. Heredy i chętnie słu

żymy naszemi szpaltami na dalszą ewentualna 
dyskusję.

Opinja p. Heredy.
W roku 1925 w powiatach cieszyńskim, bielskim* 

żywieckim, pszczyńska, jak mi wiadomo pszczoły na
zbierały miodu ledwo na zapasy zimowe. W roku 1926 
w tych samych powiatach już w jesieni ginęły pszczoły 
x braku pożywienia. Ja mam w dosyć dobrej miejsco
wości 35 pni, do których dołożyłem w roku przeszłym 
300 zł. Tej zimy pszczoły przezimowały dosyć do
brze, ale co dalej będzie, jak kwiecień, nie dopisze? Za 
jesienny cukier jeszcze dług niezapłacony, a na pod- 
karmienie m.owy niema, gdyż za zarobione pieniądze 
nie można wyżyć.

Z poważaniem

• KOMUNIKAT.
Śląska Izba Rolnicza zawiadamia wszystkich wła

ścicieli sadów, ogrodów, zadrzewień i .pól o usfc wowym 
obcwiązku czysfeczenla drzew i krzaków, bieleniu pni 
á konarów mlekiem wajpiennem, zv a! izairRi mszycy 
wełnistej i wszystkich innych szkodników oraz zasto
sowaniu środków przeciwdziałających.

Dla Województwa Śląskiego ,ob< wiązują w cieszyń
skiej części: 1) Ustawa s dnia 30, IV. 187' r. V) Ustawa 

-i dnia 2. VII. 1909 r., 3) Rozporządzenie Śląskiego Rzą
du Krajowego z dnia 21. II. 1892 r. i Ustawa Iasowa 
z dnia 3. XII. 1852 r.

Dla górnośląskiej części Województwa jest miaro
dajne: 1) Rozporządzenie policyjne 2 dnia 15. VII. 1890 
roku, 2) Rozporzą izenie policyjne z dnia 23. VII 1924 r., 
3) Ustawa z dnia 22- II. 1888 r. w brzmieniu ustawy z 
dniu 50. V. 1908 r., 4) Ustawa o administracji policyjnej 
z dnia 3. III. 1850 r., 5) Ustawa policyjna o polach i la
sach z dnia 1. IV. 1886 r. i 6) Ustawa o ogólnej admini
stracji krajowej z dnia 30. VII. 1883 r.

Opieszali podlegają w myśl odnośnych wstaw su
rowym karom. Zaniedbane zwalcz une szkodników 
mogą władze oprócz tego na koszt opieszałych przy
musowo zarządzić.

Wzywając wszystkich właścicieli, użytkc w có w, 
dzierżawców i zarządców sadów, ogrodów, parków, 
drzew przydrożnych, zagaień, lasów i pól do bezzwłocz- 

' nego niszczenia pcrostów, mdiów. jajek poczwarek, 
gą. itnic, mszyc oraz wszelkich innych szkodnik św sa- 

wniotwn. ogrodnictwa, rolnictwa i leśnictwa, kłrdzie 
Śląska Izba Rolnicza szczególny nacisk na bezwzględne 
zwalczanie mszycy wemistej, grożącej zupełncm znisz
czeniem jabłoni na Śląsku.

Zgłoszenia o pojawieniu się szkodmków i chorób 
wszelkiego rodzaju należy nadsyłać do Śląskiej Stacji 
Ochrony Roślin w Cieszynie, jako Urzędu kompetent
nego,

Uroczyste sadzenie drzew.
Obchody te, organizowane przez władze szkolne z 

duchowieństwem na czele, przez instytucje kuÿïrralne i 
inne jednostki dobrej wali, nie powinny odbywać się 
bez posadzenia choć 20 drzewek morwowych.

Przy szkołach, ochronkach i t. p. 1 t. p. 
dadzą one już możność zaprowadzenia choćby malut
kiej pokazowej hodowli jedwabników, mającej tak wiel
kie znaczenie dla rozwinięcia w dziatwie zanńłowań 
hodowlanych. Osiągnie się cel spokxxno-wy diowaw-
czy. . , .

Opiekuńcze gminne komitety sokolně zwrócą przy- 
tem uwagę, że w d. c. posadzenie 200 drzew.k no grun
tach szkolnych da możność po 2 latach uzyskać dochód 
około 500 zł. corocznie na pokrycie wydatków szkol
nych.

Dziesiątek drzewek dwuletnich kosztuje 4 zł. 50 gï. 
Dostarcza Centrala Jedwabnictwa na Polskę, Milanó
wek pod Warszawą.

Przesyłka pocztą po przekazaniu należności
„Jedwabnlctwo“, podręczni* hodowli, wydany przy 

udziale Ministerstwa Rolnictwa (wydanie 2-gie) wysyła 
się jako druk zwykły po przekazaniu 1 zł. 60 gr. Jako 
druk polecony za pobraniem należności prze : pocztę 
kosztuje 2 zł. 30 gr.

Kredyty siewne.
Do minîsterjum rolnicrwa napływają ze wszystkich 

organizacyj i związków rolniczych prosby o zwększe- 
nśe kredytów -sieiy pych, których brak grozi w wieki po
wiatach pozostawieniem pól nieobsianych.

Zù względu na powyższe min. rolnictwa wystąpiło 
z żądaniem zwiększenia kredytów na zasiewy jeszcze 
o 2 miliony. Jak wiadomo, skarp państwa ws^asygno- 
wał dotychczas na ten cel 1 m jony. ^ ___

19Z6-Eksporf głównych gatunków towarów cukrowych na poszEzęgćl.ie rynki zhytu w latach 1925 i
(według „Gazety CukrawnlezeJ")

Kraj przeznaczenia

Anglia . , 
Austrja 4 . 
Belgia . . . 
Danja . . * 
Estonja . , 
Finlandja . , 
Francja . . 
Holandja . , 
Litwa . . • 
Łotwa • . . 
Niemcy . . 
Norwegja 
Rosja . • 
Szwecja . .
W. st-ef? m. Oda 
Indje Angielskie 
Różne kraje___ .

Razem

ska

Cukier surowy Kryształ Rafinada *) Gatunki nieoznacz. Raz e m

1925 1926 1925 1926 1925 1926 1925 1926 1925 1926

c e n ł n ary metryczne

191553 445958 219322 335052 25 855 12 643 — — 436730 792653

— —
15030 18243

— —
_ 15030 18244

- . — 11287 20490 11287 20490
110415 102373 7819 10963 34221 8847 152515 122188

4847] 70344 22244 177310 17935 17161 1986 43192 90696 308507
186142 174770 1482 91268 —* — — — 187624 266038

_ - - - 14612 43875 14612 43875
60564 83084 7874 10949 13326 37818 81 764 131851

488680 100481 99587 92986 6539 29961 5536 19923 600742 243354
10144 25184 — — — 17144 25184

13280 1840 — — 13280 1840
265006 __ —- — — — 265006

31337 1160 — — 5599 6965 36981 8125
_ . 73616 — — — — — 73616

17394 9r>963 251540 155133 14780 41225 8607 51918 292321 344939

932241 1153022 828710 ,1156109i| 94142 124750 95634 233028 1960328” 2666909

W. Hereda.

Hodowla eoląbi w Polsce.
Pod względem hodowli gołębi zdziałano w Polsce 

w ostatnich latach bardzo dużo. Dowodem tego wy
stawa gołębi rasowych i pocztu wj zh we Lwowie. Da
leko nam jednakże do tego, aby tak jak na zachodzie, 
hodowla i tresura gołębi była sprawą społeczną. Wojna 
światowa wykazała, te gołębie pocztowe sa dla służby 
wywiadowczej w czasie w.ojny niezbędne a w wielu 
wypadkach, gdy wszystkie inne środki komunikacyjne 
zawadzą, bywają jedynym środkiem porozumiewaw
czym. Na uwagę zi sługuje również hodowla gołębi dla 
celów sportowych, która powodując amatorów do 
zdrowego współzawodnictwa częstego przebywania na 
świeżem powietrzu, jest czynnikiem niesłychanie przy
datnym dla podtrzymania zdrowia, a u młodzieży ha
mulcem przed zdiziczeniem. Na wystawie lwowskiej 
było wystawionych około 56 ras, nie licząc oemian. 0- 
gółem około tysiąca gołębi. Dział gołębi pocztowych o- 
bejmowai dnie grupy: ozdobne i podróżujące. Po- 
wszechnem uznaniem cieszyły się „rysie polskie“.

Uregulowanie ceny ziemi.
Minister Reform Rolnych prof. dr. W. Staniewicz 

podjął zabiegi zmierzające do uregulowani! cen ziemi. 
Niebawem nastąpić ma wydanie zarządzenia polecają
cego Okręgowym Urzędom Ziemskim ustalenie drogą 
badań dotychczasowych sprzedaży, przeciętnej ceny 
jednego hektara ziemi na terenie działa.iia Okręgowego 
Urzędu Ziemskiego, w tym celu, aby w wypadkach, 
gdy przy parcelacji prywatnej cena żądana przez wła
ścicieli od nabywców Okazałaby snę wyższa od tych 
cen przeciętnych i nie była uzasadnioną względami na
tury gospodarczej, Okręgowy Urząd Ziemski bez
względnie kierował sprawę do Okręgowej Komisji 
Ziemskiej (zgodnie z art. 71 ustawy z dnia 28 grudma 
1925 r. o wykonaniu reformy rolnej dla zasiągnięcia o- 
pinji, czy wysokość ceny ziemi pobranej przy zawiera
niu transakcji nie jest spekulacyjnie wygórowana.

Masło.
Ceny masła w tygodniu sprawozdawczym utrzy

mały się na dotychczasowym poziomie i wynoszą: w, 
detalu za 1 kg. masło wyborowe 7.80, mleczarskie de
serowe 7.40 stołowe 6.60; w hurcie za 1 kg. masło 
wyborowe 7.00. deserowe 6.90. Dowóz jest dostątecz ny, 
tendencja stała. Eksport powoli wzrasta, jednak dalszy

wzrost nie jest przewidywany Masło eksportowane 
jest głównie do Niemiec i Austrii, a obecnie r »poczyna 
się eksport do Anglji.

Na kilka dni przed świętami wobec zwiększonego 
zapotrzebowania możliwa jest zwyżka cen masła

•) Wyłącznie rafinada w kostkach, rahnady w głowach w r. 1926 rie eksportc Yanoz'ipelmî, wr 1925-wy wieziono 9082 Centn, metr 
•*) W tem 9587 centn. metr. rafinady w giowacn.

Jaja.
Ceny jaj w ïygodniu bieżącym w porównaniu z ty

godniem ubiegłym znacznie się podniosły. Ceny hur
towe warszawskie wynoszą 185—180 zł. za skrzynię, 
po Iczas, gdy przed tygodniem wynosiły 160—150 zł. za 
skrzynię (1400 sztuk). Doborowy, gruby towar dochodzi 
do 190 zł. za skrzynię. Tranzakcje na eksport dokony
wane są po 19,50 do 21 dolarów za skrzynię loco gra-, 
nica. Tendencja utrzymana, dowóz dostateczny, dalsza 
zwyżka cen grzęd świętam. nie jest przewHjr vana,
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Isiiraie kryzysu s
Zapas węgla na hałdach kopabi górnoślą

skich osiągnął w dnie: 31 marca 1.021.056 tonn. 
Wielkość hałd węglowych jest zawsze naj
lepszym barometrem sytuacji przemysłu wę
glowego *v danym okręgu. Jeżeiii więc poró
wnamy obecnie os'ągniętą cyfrę zapasu z za
pas an z przed roku, ł. j. w końcu marc.. 192b 
roku. któiv wynosił wówczas 930 501 fonn. to 
już z tego porównania będziemy nogfi wy
ciągnąć najlepszy. wntoselk, jak się w chwili 
obecnej przedstawia sytuacja w naszym prze
myśle węglowym. Dodać ieszcze ibrzeba. że 
cyfrę 1 miliona tem przekroczyły haldy wę
glowe na Górnym Śląsku tylko w ciągu naj
cięższych pięciu łnie-siec; 1925 r.. t. i. od 
kwietnia do sierpnia włącznie, a wiec tui 
przed i bezpośrednio po wybuchu wojny celnej 
z Niemcami. Natomiast od września 1925 r. 
zapas węgla na hałdach górnośląskich utrzy
mywał sie stale poniżej miliona. Tak więc 
osiągnęliśmy pod tym wzgtećetn cytrę rekor
dowa za ostatnie nołtora .-oku.

Zwiększeniu się hałd odpowiada równo
cześnie zmniejszenie się wydobycia a zwłasz
cza zbytu. Podczas gdy jeszcze w lutym br. 
łączne wydobycie w ciągu 23 dni roboczych 
wynosifo 2 467 623 t. to w marcu w ciągu 26 
diii roboczych wydobyliśmy zaledwie 2 143 637 
ton. Dzienne wydobycie, wynoszące w lutym 
107 287 t. spadło w marcu przeciętnie na 82 447 
ton. a w tygodniu od 14—20 marca nawet aż 
na 78 798 t. Zbvf w kra u z 1 566 477 t w lutym 
opądl w marcu na 1 263 0C0 t. zaś eksport 
z 766 691 t spadł na 694808 t. Dodać przytem 
należy, że niż w lutjm zaznaczył sie bardzo 
silny spadek eksportu który leszcze w stycz
niu z samego Górnego Śląska -wyniósł 995 449 
ton. t. zn. iż w marcu w stosunku ao stycznia 
zmniejszył sie o przeszło 30 proc.

Czytelnik zapyta zdumiony: Co się stało? 
Wszak przez cały czas strejku angielskiego 
i jeszcze do streik« słyszeliśmy ze wszystkich 
stron zapewnienia, że zdobytych w czasie 
strejku rynków za®i anicznych całkiem odbić 
sobie nie damy. że wegiel polski zyskał sobie 
zagranica najlepszą markę, że zdołał prze
łamać dotychczasowy przesąd, jakoby węgla 
angiciskiego żadnym Innym nie -można było 
zastąpić i że z eksportu, osiągniętego w cza
sie strejku angielsk'ego. który w rekordowym 
miesiącu sierpniu wynosił przeszło 1 600 000 t, 
przynajmniej 1 mi'ion t zatrzymamy także i w 
przyszłości. A tymczasem eksport w marcu 
br nieznacznie tylko przewyższył eksport 
z przed roku. wynoszący wówczas 517 010 t, 
i cyfrę, osiągniętą w listopadzie! 19?5 r-. gdyż 
już wówczas eksport nasz wynosił 613 457 t. 
Okazuje się zatem, że Jesteśmy Już dzisiaj 
tam. gdzie byliśmy ieszcze na parę miesięcy 
przed streiklem angielskim i że w rzeczywis
tości ze ętrelkn tego. prócz chwilowych zresz
tą wcale poważnych — korzyści właściwie nic 
nie skorzystaliśmy.

Cóż się więc stało? Czy omyliliśmy się tak 
bardzo w naszych przypuszczeniach i oblicze
niach. czy węgiel górnośląski nie może wy
trzymać konkurencji z węglem angielskim pod 
względem jakości 5 cen? Bynajmniej! Strejk 
angielski stwierdził niewątpliwie o czem zre
sztą sami już przedtem wiedzieliśmy, a rów
nocześnie przekonał o tem odbić rcow na ryn
kach zagranicznych, że wegiel górnośląski pod 
względem jakości file «istępuje wcale newnym 
gatunkom węgla angielskiego. Pod względem 
:.en -trudno mówić o możliwości Halne5 kon
kurencji. skoro wegtel angielski od ch rill 
i>Kończenia střelka wilczy n sw< dawne rynki 
zbytu cenami bojowemi. macza'» nîtszemi od 
kosztów wł sr.ych. Gdyby węgiel angielski 
sprzedawany był po cenach, odpowiadających 
normaler5 kupieckiej kalkulacji, toby węgiel 
górnośląski konkurencję z nim trteże i pod 
względem cen bezwzględnie mógł -podjąć 
i z pomyślnym wynikiem przeprowadzić. J> 
dnakże I do obecnych cen bojowych potrafił 
się przemysł górnośląski po obniżeniu taryfy 
eksportowej do Gdańska r konieczności przy
stosować przy ostatnich przetargach ra do
stawę węgła dla kolej szwedrtdch i duńskich 
był o sh tańszy od węgla angielskiego 1 nie
mieckiego. A jednak mimo to dostawy otrzy
mały kopalnie angielskie i niemieckie, a nato
miast kopalnię górnośląskie, tak samo jak przy 
pierwszym przetargu, przy którym ceny ich 
były jeszcze wyższe od cen angielskich, ede- 
szly z '-Witkiem.

Istnieją więc widocznie inne przyczyny 
leżące poza kryteria im jakości i cen które 
utrudniają i częściowo nawet uniemożliwiają 
węglowi górnośląskiemu konkurencje z wę
glem angielskim i niemieckim. Przyczyny te 
leża zupełnie poza ramami jakiejkolwiek ku
pieckiej kalkulac.i i są od dobrej czy zlei woli, 
od takiego czv innego stanowiska przemysłu 
gói noś’ąskiego zupełnie nieziłeżne. Przyczyny 
te leża głównie na polu — sät venia verbo! — 
„międzynarodowe! współpracy gospodarczej“. 
Współpraca ta polega w tym wypadku na tem. 
że przemysł węglowy angielski 1 niemiecki 
wykorzystuje swoje jvpfvwv i stosunki J oli- 
tvezne i gospodarcze, potęgę swego kapii..łu, 
potrzeby kredytowe państw, będących kon
sumentami węgla, ich oba-wy o utrzyiranle 
aktywnego bilansu handlowego l liczne inne 
tym podobne momenty i w ten sposób mnisza 
niemal odbiorców w danych państwach. zwła
szcza gdy idzie o instytucje lub przedsiębior
stwa państwowe, do oddania dosta-w kopal
niom angielskim czy niemieckim, chociażby 
nawet węgiel z tych kopalń, jak w cytowa
nym uprzednio wypadku był droższy nlz wę
giel z kopalń górnośląskich.

Na polu tego rooziju „w£ r>ófpracv gospo
darczej" z przemysłem angielskim i niemiec
kim konkurować niestety nie możemy. Nie 
możemy ofert naszych poprzeć odpowiednim 
naciskiem nolltycznym j gospodarczym nawet 
odnośnie do ras--,ch sprzymierzeńców, jak 
n. p. Rumunji lub Czechosłowacji, a tem bar
dziej odnośnie do państw, z któremi politycz
nie żadnych niemal nie utrzymujemy stosun
ków. Nie możemy im zaofi? ować kredytów, 
gdy ich potrzebują, an; nie możemy wywrzeć 
na nie nacisku groźbą u. p. bojkotu Ich -towa
rów gdyż i tak bilans naszych stosunków 
handlowych z żerni pańJtwami jest przeważ
nie dla nich bierny a dla Polski aktywny.

Niezależnie jednak od tych ogromnie waż
nych i często decydujących momen-tów natu
ry politycznej i gospodarczej, istnieją jeszcze 
i inne przyczyny hamujące a przynajmniej 
bardzo opóźniające rozwój naszego eksportu 
węglowego. Om bowiem przemysł angielski 
I nleir'eck: ma za soba tradycje i doświad
czenia wielu dziesiątków lat, jeżefe nie stule
cia eskpansf eksportowej, handlu międzynaro
dowego a zwłaszcza zamorskiego, znajomość 
rv.nkćw, rozległe stosunki z importerami i bez
pośrednio z konsumentami. Sednem słowem 
ma stałą i znakomicie rozbudowaną organi
zacje handlu eksportowego, którą my dziś do
piero właściwie z niczego i od samych po- 
cią%ów tworzyć musimy. Tej tradycji i tego 
doá-viadezenia nic močemi nabyć ani tej or
ganizacji stworzyć w ciągu paru lat. Trzeba 
na to przy najlepszych ohectech i najwięk
szych wysiłkach znacznie dłuższego okresu, 
niż dotąd przez nas przebyty, trzeba za naukę 
i doświadczenie nieraz baidzo drogie zapłacić 
„frycowe“.

Przykładem dla pierwszej kategorii przy
czyn jest obok wspomnianego już w s/niku 
ostatnich przetargów na dostawę węgla dla 
kolei szwedzkich j duńskich chociażby fakt, 
że toczące się oc IkUku miesięcy pertraktacje 
o dostawę drugiej partu węgla dla Rosji so
wieckiej nie daiv dotąd żadnych wyników, 
gdyż traktuje ona sorawę oddania tych do
staw jako atu1 wybitnie polityczny, dalej 
fakt. że Rumunia mimo przymierza politycz
nego czyni nam na polu gospodarczem z roz
maitych powodów ciągłe wstręty. Przykładów 
dla drugie) kategorii moinaby przytoczyć le
gion. Wspomnę tylko o tem. żt wysławszy 
w początkach r 1924 jako pierwsze próbne 
wysyłki węgla do Wioch za przykładem An- 
gjł węgieł nie; ortowany. zagwoźdztliśmy so
bie rynek włoski na pół roku i łrzeba było 
dużych wysiłków i ofiar. m. in. setek wago
nów gratisow—h z węglem doskonale sor o- 
w -nym by sobie znowu ten rynek otworzyć- 
W innym wypadku poniósł pewien koncern 
ogromne straitv, kalkulując w ofercie koszta 
przewozu marskiego wedle -raty frachtowej 
w chwili wniesienia oferty, gdy tymczasem 
dn czasu wykonania umowy koszt przewozu 
skoczył o parę szylingów na tomie. Nie ma- 
iąc zapewnionych stałych dostaw, muszą kon
cerny kontraktować okręty wedle tonażu, gdy 
tymczasem p.»v kon<tri_ktowaniu na >kre* 
re stnv (tím? charter) rsti frachtowa mogtefcy 
być znacznie niższa. I tak na każdym kroku 
płacić musi przemysł górnośląski drogie „fry- 
cowe‘‘ za brak doświadczenia i tradycji w 
handlu zamorskim i za naukę, kftórej nie da 
żadna szkoła, żaden podręcznik, a która po 
wielu rozczarowaniach, zawodach i koszto w

nych eksperymentach przynieść musi z cza
sem samo życie.

Na podstawie powyższych wywodów, nie- 
uprzedzony czytelńik sam dojdzie do przeko
nania. że bilans obrotów handlowych zagra
nicą. a zwłaszcza zamorskich może -być dla 
naszego przemysłu węglowego tylko ujemny. 
Jeżeli dodamy do tego, że skutkiem zmniej
szenia produkcji przy niezmienionej prawie 
załodze zmniejszyć się musi także i wydaj
ność pracy o około 25 proc., a zatem i ko- 
sziia własne prawie w tym samym rtosrnku 
musza wzrosnąć, oraz że kopalnie górnoślą
skie muszą już obecnie cc1 urn utrzymania bo
daj dotychczasowych rynków sprzedawać 
często wegiel po 7—8 flanków szw. za tonnę 
loko kopalnia, to zrozumiemy łatwo. Jak da
lekowzroczne! trzeba polityki i jakiego samo
zaparcia s!ę siebie, by w łych warunkach 
eksport węgla z? wszelką cenę podtrzymywać.

Wszystkie Że fakty jednak i cyfro nie zdo
łają przesonać pewnych pism, które zyski 
..baronów węglowych" oceniają na podstawie 
cen bojowych, ustanowionych przez dwie ko
palnie Zagłębia Dąbrów ikiego. któr wyątąpijy 
z Konwencji Ogćlno-Polskler po to. By( przy 
poirwcy takiej małei utarczki uzyskać wyż
sze licencie wysyłkowe.

Jakte są dalsze widoki naszego przemysłu 
węglowego? Czy istnieje możność definityw
nego zliwidowania powtarza :ącego się ciągle 
przes.lenia? Narazie mamy przed soba parę 
najgorszych miesięcy wiosennych, w których 
rych zapntrzobowanie węgla na rvnku krajo
wym spada do minim im. co pociągu za sobą 
zmniejszenie produkcji i z konieczności reduk
cję robotników. Rynki zagraniczne środkowo
europejskie, będące najlepszym naszym od
biorcą wykazują obecn.e z tych samych przy
czyn również zmniejszenie zapotrzebowania 
i są w dodatku węglem już przesycone, po
dobnie jak i nasz rynek kra owy. Na rynkach 
zaś nadmorskich spotykamy się z bezv'zglç- 
dną konkurencją węgla angielskiego i nie
mieckiego z którą jak wykazałem, nawet przy 
pomocy niższych cen walczyć nam bardzo 
trudno. O witle więcej zresztą niż obecnie 
na ite rynki i tak byśmy wywieźć nie mogli 
gdyż sto temu na przeszkodzie ograniczona 
sprawność naszych kolei 1 portów. Tak więc 
pierwszym warunkiem jakiejkolwiek możliwo
ści znaczniejszego powiększenia eksportu jefst 
przedewszystkiem — ceterum censeo! — roz
wiązanie naszego problemu transportów ego 
przez wybudowanie oezpośredicei specjalnej 
lin« węglowej z zagłębia wegtoiyego do Ocyni 
I rozbutowa togo po tu, a dalfžynj waroitklem 
obniżenie taryfy eksportowe! * do portów, cft 
jest możliwe w razie wybudowania tel Hu, 
koleÿjwel dalej zwolnienie węgla eksporto
wego od opłaty na poczet Podatku majątko- 
' tego w kwocie zł. 1.56 (ito samo byłoby także 
wskazane odnośnie do żelaza eksportowego, 
gdzie oipłalta ta wynosi zł. 7,50 od tonny). oraz 
ewentualne dalsze ulgi w dziedzinie taryfowej 
i podatkowej specjalnie dla eksportu i na czas 
obecnego przesilenia, przedewszystkiem zaś to
rowanie drogi ekspansji eksportowe! naszego 
przemysłu węglowego przy pomocy odpowie
dniej akcii dyplomatycznej i — last not least — 
zawarci« traktatów handlowych z Niemcom! 
i Rosja.

Definitywnie jednak kryzys węglowy w Pol
sce rozwiązai; może tylko wielki program tn- 
weutvcyjnv Rządu, znaczne ożywienie ruchu 
budowlanego 1 wydatna poprawa sytuacM go
spodarczej w kraju, co wszystko razem zwięk
szyć musi bardzo poważnie konsumeję węgla 
na rynku krajowym i uniezależnić może prze
mysł węglowy od zmiennych i nieobliczalnych 
konjunktur światowych. aL

. Ęłi* \ kwietnia br. o godz. 4-tej wyrwała nieubłagani, śmierć z naszych 
szeregów po krótkich cinroieoiach podkomisarza Policji Województwa Śląskte rc, zasteDCv 
Komendanta Powiatowego w Pszcrynte 3

ś. p. Karrola Gaszczulsa
w 50 roku życia.

Ziuł.., _,____ ..j... w.IVWIK111 ,
w po wiech1 pszer ńskiin, jeden z gorliwych obrońców 
prz *z co zas arbił sobie oęólne poszanowanie i uznanie.

Niech ta ziemia, którą tak kodiał lekką mu będzie.
"Jbr ienrr SFoi^iatoma ífaíicji Jłofem. ilqsfiieéo.

Ter fwariat i*»rsc- Tg AsiM.
... Pc^rze)1 odbędzie się dnia 10. IV. br. o godz. 2-giej popołudniu z domu
żałoby w Pszczynę ul. Sienkiewicza nr. 3.

Zmarły był zasłużonym oficerem Policji Woj. SI. w spółorgb.iizatorem Policji
Śląska cieszyi kiego i Górnej,

Wiadomości gospodarcze:
BANK POLSKI. ODDZIAŁ TV KATOWICACH 

płacił 7 Kwietnia br. za:
Doi. amerykańska 
F. angielskie 
Fr. szwajcarskie 
Ft. ; rar.au skie 
Fr. belgijskie 
Liry włoskie 
fi, hoiCiuii rskie 
Korony czeskie 
Korony szwedzkie 
f onony duńskie 
Korony norweskie 
S. austriackie 
Mk. niemieckie 
D^I. kanadyjsk;1 
Gd. gdańskie
1 gram złota 5.92
1 gram srebra 0.147
1 zi .ty w zł-ode 172^0
1 mk. niem. w złocie 2.12Í70435
Poż./czka d >larowa 52.75

KATOWICKIE CENY ORIENTACYJNE

8.91 8.90 8.89
43.36 43 Zi

171.72 171 j
34.D 3433
24.73 24.70
42.80 4231

357.21 356 51
26,45 26.40

238,50 238.02
x237.50 237.02
231.55 231.09
125.52 »25 27
211.18 210.76

8,91 8,87
172.70 17235

. «a zboże w dniu 7. kwietnia.
Żyto 47.—
Pszenica 58.—
Owies 40.—
Jęczmień zwyczajny 38.— ’
Jęczmień browarniany 45 —
Mąka żytnia 70 proc. 6430
Mąka żytnia 65 proc. 66.—
Mąk? pszenna 65 proc. —-i-ts
Ziemniaki H—
Otręby żjinie 29—
Otręby psuenne 28.50

i stacje odbiorcze na Górnym Sląi ku.

GIEFDY PIENIĘŻNE.
Warszawa, 7 4. (wł. k ) Dolar Stanów 

Zjednoczonych 8.93. sprzedaż 8,95. kupno 8,91. 
’apo .i /oL-owania dolarów w gotówce me by

ło. Całe zapc :rzebcwanie dewiz nekryt Bank 
Polski. Dń złoty 4.64 J trzy czwarte. Złoty 
v złode 172,30. W porównań u z wczora>szetn 
zeo.aniu,, gi : Ido wem panovala tendencja moc
niejsza dla ‘d.c)i. Z pożyczek pańsiwoy-j-ch 
słabsza była f, proc. koawęrsyjna, mocnicisza 
5 proc. premînwa dolarowa, listy zastawne 
mocniej.

Warszawa, t 4. (PAT.) Pantery pań
stwowe. 5 uroc. poż. konwers. 60,50. dolarów- 
k? 52- 52 15—53, poż. koleowa 103. 8 proc. li- 
s.v zastawne Danku Rolnego 86—85,56, 8 nro>". 
lišt.,' 'zastawne Banku Gosp larsfwą K-a owe- 
gf eb50. n -

W ; r s z a w a. 7 4. (PAT.) Akcje. Bank 
Ha îo"tt 7,20—7,10—7.15. Bank Polsid 128.50 
—131.50. Bank Spół. Zarób. 81,50—85, Bank 
Zjedn. Ziem Polskich 4. Siła i Światło 17—100, 
Czestocice 2,76 Warsz. Gut,ter 4.50—4.55.

Poznań. 7 4. (PAT.) Akcje. Bank Prze
mysłowy 170, Wisła Bydgoszcz 950, Zjedli. 
Brow. Grodz. 1,45. Dr. May 80. Unia 17. Herz- 
feld Vietorius 44.50. Brzeski Auto 7,20, Młyn 
Ziemiański 2, Cukrowni* Zduny 100. Płótno 
0 28—0.21. Tender ci a niejednolita.

Berlin, 7 4. (PAT.) Dewizy wschodnie. 
Wypłaty na Warszawę 47.03—47,2"’ na B»ka- 
reszt 2.595—2.615. na Rygę 81--81,20 zloty 
t„, -47.44.

GIEŁDY TOWAROWE.
ZBOŻE

BeTlln, 7 4. (PAT.) * Giełda zbożowa.
°szenica 767 -271, żyto 252—257, jęczmień 
brow. 218—245. jęczmień paatewn^ 192—205, 
owies 216. kukurydza 178—192, mąka 
pszenna 3<t.7o—36,5 ). mąka żytnia 34.40—36, 
otręby pszenne 14.25. otręby żj tnie 15, groch 
Wictorią 42—5T groch drobny Jad. 28—32.

. . METALE.
5 on dyn, 7 4. (PAT.) Giełda metalowa. 

Miedź Standard gotówką 55—55 'edna ósma, 
trzy mieś. 55 i pięć ósmych — 55 i trzy czwr r- 
te. elektrolitowa 61 1 trzv czwarte — 62 i jed
na czwarta, wyborowa 60 i pół — 61 i trzy 
czwarte, cyna Standard gotówką 309 i poł — 
309 i trzv czwarte, trzy mieś. 299 i trzy czwar
te — 300, ołów za TT. płatny zaraz 26 i słedm 
ósmych, naprzód 27 i siedm szesnastych, cynk 
zwycz. płatny zaraz 29 i jedenaście szesna
stych, naprzód 30 l trzy szesnaste.

Odpowiedzialny redaktor: 
Stan l«)i v Nogal łfatowłe*

NITOWANIA DEWIZ z -A-mi« ï. IV. <9^f r.
DEWÏZY

St
op

a
dy

sk
. Parytet 

w zł.
Notow.

za
v Warszawie Katawl-

caeh
Sm« • 1 djk

9»/t Mk 100 zŁ
9/1 — 100 zł.
6»/* 113 lOOOd.jjłd _ _
ó 123.45 1 R. M.
6»A ino 130 Jr. b. _
6 100 toO L , ,
7 105.01 190.000 t. ». __

3»/, 208.31 100 ffd. h. __
5* 138.88 >00 k. d. j
5 25322 1 Ł 433« 43.37

3*/i 5.18 1 % 8.95 8.916 100 100 fr. ti 35.19 35.01ó 105.01 iw i. «tur. 26.57 26.45
7 10Ü 100 l. 43.06, 42.84

3»A 100 lOOfr.szw. 172.59 171.73
4ł/j 138.8« lOOk.szw.
7*/» 105.01 100 szyi. 126.19 125.57

Warszawa 
Katowice 
Gdańsk 
Berlin 
Belgja 
Bukareszt 
Budapeszt 
hcbrdja 
Kopenhaga 
Londyn 
Nowy-Jori 
Paryż 
Praga 
kzym 
5zwaicarja 
jtockncm 
Miaoaá

•) Sto » ncoceatowa Picdi rai Ruanra Bank.

Udańiku Birllnle Londynie

81.85

169.01
112.72

4.224
20.20
12.514
58.70
31-23-,
113.14
59.39

43 52

2049V« 
34.931/2 
800.-

Nowym
Jorku

23.70Ví 
13.90 Va

12.13«*/i« 40.01 -
18.20 Vi 26.68- 683.50

4.85 »»/u lc4 02
4.85»V14 — 25.53V«
124,02 3,91%
164.- — 75.80
tOl J/s 4.77ł/a 121.60
25.25* * 19.23 Vj
1&13V2 26.78-
34^3
**) UstaioDC KWt BuA Śląski

řarytf

604.75
354.50
1535

Pradze Zuryetm

57.95

12325=— 
U !5 
3.17‘A 
90.80 
208.05 

138.70— 
25.25 V« 
5.19V« 
20,’6- 
15 39V2 

.24.48'/*

139,25- 
73,12‘/a 

Banque de SllesUk

Wiidnic
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Od 8-go do 14-go kwietnia br.
V^flteUHcn premiera na elcranle!

Dawno oczekiwany monumentalny film polski p. t.

TRĘDOWATA
12 aktów — Dramat największej miłości — 12 aktów 

Całość w jednym programie.
Scenarjusz według powieści Heleny Mniszkównej 
opracowany przez EDWARDA PACHALSKIEOO, 

znanego polskiego reżysera
W rolach głównych:

Jadwiga SiDsar ita - 3. Hiarzejewski 
Józef Węgrzyn.

POTRZEBNI 
ł>i mierze (gise- 
rzy) Zakłady 
Prz-myslowe 
i Czechowski 
-ostowiec.

1462 a

rcalr Śwftftn? n<Dtel Alaąshf
Królewska Huta.

Dziś i dni następne : 
Humorystyczny film wojskowy 

w 10 aktach:

ile nje jest grzi
(Ostatni kwaterunek)-

lara

XVTN1 W DH ii VI
U¥IO L-»AWjèü . JL LV

Do tego nasz pierwszorzędny
program dodatkowy

POSZUKUJĘ
nłięir.ynrarcKjo- 

_ wych pośredni 
ków do sjprze- 
laży urumitu

I pod budc wę 
większych roz- 

I miar ów. Poda 
rwa adresów do

IP “ionji pod : 
„/•^średnicy“ 
> 1485 a.

!DWt :i* zidoJ- 
nych I *kraiwców 
na d»ze kawał
ki może się za
raz zglos.ć. Kr. 
Huta, ul. Pu- 
d'lerska 30. 
_______ 1483 a.
PANOWIE któ 
rzy < dw) : śzają 
składy omkiemi 
cze i kokmńalm. 
.mogą się zgło 
.sic w Król. Hu- 
c-e ul. Dworco
wa 5, restaurai 

Jcja.I_______1481 a.
jSTARSZY mon 
!ter z długoletnią
j praktyką po
trzebny od za. 
raz. Warsztaty 

'AUTO, Katów i. 
e. Kor'iprrckiei 

5. tel. 24-30.
1477 a.

Ogłaszaj się Tylko w „POLOWI“!

ŠLUS 4 RN* A 
i ’ub kuźnia po- 
I '-zukiwana któ- 

a stale może 
wyk nywa'i lek 

Ikie ze'azne bra
my i słupy z 

I rur. Rury bę lą 
’os+arczone. 

IC.ągf? praca za 
Ipewniona. Ofer
ty do Polonii, 

jpod .,šlusam/*.
1478 a.

— 233 —

LXX.

Głafira Sierr"onowna płakała a Mikołaj Iwamowicz wsiał 
z łóżka 1 zaczął doprowadzać do porządku swój strój. Nie 
przychodziło mu to z łatwością. Po wczorajszem pijaństwie 
chwiaî się na nogach, głowa ciążyła mu, jak kocioł żelazny, 
oczy nie znosiły światła dziennego i łzawiły się, język w u- 
stach twardy był jak skóra. Mikołaj Iwanowicz umył się sta
rannie, wypłukał usta, lecz i to nic nie pomogło. Spróbował 
zapalić papierosa, ltcz zaczęło mu się robić słabo. Rzuciwszy 
n ed"paIt'nego papierosa, kaszlnął porządnie i zbliżył się do 
Głafi/y Siemionowny.

— Precz! — zawołała żona, podnosząc rękę do góry. — 
Nie zbliżaj síq do m;. - ! Idź do swoich łajdaczek!

— Do jakich ïaMaczek? Co ty mówisz?
— Do tych. od których dostałeś te „suweniry“ na pa

miątkę
Mówiąc to, Głafira Siemionowna podeszła do jego palta, 

wiszącego na gwoździu przy drzwiach i zaczęła wyjmować 
<z kieszeni: puszek od pudru, bilet wizytowy z napisem 
„Blanche Bärbier“ i adresem, świadczącym, że mieszka ona na 
bulwarze Włoskim pod takim i takim numerem, korek szklany 
od butelki z perfumami, zmiętego motyla z gazy i aksamitu 
i dodała:

—. f'/zypatrz s*ę: C° to jest? Skąd masz to wszystko?
Mikołaj Iwanuwicz wytrzeszczył zdziwiony oczy... Nic 

nie rozumiał.
— Stanowczo nie rozumiem, skąd się to wzięło! — od

powiedział. lecz w tej samej chwili zrozumiał, że można się 
jakoś wyłgac, wiec dodał: — Ah, ah... Tego motyla kupiłem 
dla ciebie, ale widocznie zmiął mi się w kieszeni. Wyglądał 
bardzo ładnie...

— Dziękuje! Bardzo dziękuję! I ten korek od butclk- też 
dla mnie pan kupił? I tt.i bilet wizytowy z nazwiskiem jakiejś 
Blansz i adresem także dla mnie?

— Kochanie, to widocznie adres jakiejś krawcowej... Tak, 
tak, krawcowej. Nie pamiętam dobrze, byłem pijany, mówię 
szczerze, że byłem pijany, ale to pamiętam, że to jest adres 
bardzo dobre i taniej krawcowej, którą mi zarekomendowała 
dla cieb'e madame Bavolet.

— Uf, jakoś się wykręciłem! — pomyślał Mikołaj Iwano
wicz, ltcz Głafira Siem.onowna uśmiechnęła sie jadowicie 
i rzekła:

— Nie lżyj, nędzniku, nie lżyj!
Sięgnęła do drugiej kieszeni w palcie i wyciągnęła z niej 

długą, czarną, mocno )uż zniszczoną i zacerowaną w kilku 
miejscach rękawiczkę o siedmiu guziczkach i zapytała:

— Czy i tę stara rękawiczkę dla mnie ltupiłeś?
- Stanowczo nie wiem, skąd mógłbym mieć tę ręka

wiczkę. Chyba.że ten Francuz, z którym siedzieliśmy (pi
liśmy razem, wsadził mi ją do kieszeni przez pomyjkę.

POSZUKUJE 
się od 1 5. br- 
pierwszorzędną 
stenntyplotkę 7 
kilkuletnią prak 
tyka. Oferty na 
leży składać p. 
1: „M. R“ do 
almim straci! 

Pokuj'.

(
Hoszukują K 

vraeg W

Do oGO złotych
zapłacę za uła- 
łtwfenf'; otrzy
maniu p< sady w 
przemyśle, han
dlu, banku. Zgf 
do Polonji pod 
Gotówka“.

1479 a
MLODZIEMLC 
kat. lat 17. zna
jący ks-ążtko- 
wość pojed yń- 
czą, stenografię 
pcl., rachunki 
kup eokk i pisa
nie na maszy
nach, poszukuje 
początkujące' 

posady. Łaska
we oferty do 
admin. Polonji 
pod „Praca“.

1476 a-

Sprzedaże)
OKAZYJNA 

sprzedaż! D ara 
cięża.owe samo 
chody marki 
Rex iniplex 3 
łonowe w do
brym utrzyma
niu pod korzj's* 
metni wäwwika- 
mi do sprzeda
nia. Hurtownia 
Piwa Aug Sla- 
mna, Wodzi

sław, pow. Ry
bnik tel. 90.

1461 a-

(
SNaaka 1 
i wychowani» W

BEZPŁATNE 
prospekty listo
wnych kursów 
s enografji, ka
ligrafii wysyła 
Redakcja Steno
grafa, Warsza
wa, Szczygla 12 

145" a.
^ Zgubiono ^

ZGUBIŁEM pa 
piery wojskowe 
r nazwisko 

Dr. Frite 
Scholz wysta
wione przez P. 

K. U. Pszczyna 
unieważniam. 

I486 a-Kowolik Augu
styn UJ ieważ- 
rea zagubi mą 
książeczkę woj
skową i kartę 
mobil itzaicy*ną 

roczn k 1899.
1484 a.

(
Xokait A 
handlowe W

POSZUKUJE
w śródmieściu 
Katc.vic sklepu 
względnie poko
ju nieutr.cblowa 
nogo na przed
siębiorstwo, od 
zaraz lub 1 .na
ja. Zgłoszenia 
Polon ja pod: 
„Moda“.

1487 a-

SKRADZIONA
książeczki, woj
skową na na
zwisko Wasyl 
Krochow'ec za
mieszkały w 
Swięttoch lewi

cach któ^-ą unie
ważniam.

1482 ac Stóznt

Na raty ks’a^ki 
x wszelkich ga
łęzi literatury: 
powieści tajwy 
biitniejszych au
torów poiskioh 
f obc3 ch, książ
ki rolnicze 1 jo 
sond. aiTwmr i 
dzieła sztuki, 
podr >że itp. d 
osobom mająt
kowo odpowie
dzialnym (urzę
dnicy, kupcy.

przedsiębiorcy, 
rolnicy). Kata
logi bezpłatnie. 
Spółka Nakt.

Odrodzi me 
Lwów, Pańska 
16. 1322 a-
CHCESZ otrzy
mać posadę? — 
Mus sz ukoń. 
ożyć kursa fa
chowe kores

pondencyjne 
prof. Sekułowi- 
cza. Warszawa, 
Żórawia 42. — 
Kursa wyuczają 
listownie: bu
chalterii. rachun 
kowości kupiec- 
! iej, korespon
dencji handln- 
wef, stenografii, 
nauki handlu, 
prawa, kaligra
fii. pisania na 

maszynach. Po 
ukończeniu 

świadectwo.
Żądajcie pro

spektów!
MIÓD leczni

czy. czysto 
pszczelny pod 
gwarancją lip
cowy w bla- 
szank. 3 kg 12 
zł, 5 kg 16 zło
tych, 10 kg 
29,60 zł, wraz 

_ blaszanką i 
opł. poczt, wy
syła za zaliczką 
Stanlst. Chabura 

„Pasłęka“ 
Brzeżany.

Bo 857
UWAGA! Pro- 
simy przy ofer 
tach szyfro
wych me zaU
czać orvg__1
nycb świadect» 
lub uwifrzvtel 
nionych odpi
sów. Za zagl- 
nione Świade
ctwa załączone 
przy ofertach 
szyfrowych nie 
odnowiadamy 

Polonia“ Sp 
Wvd. z o- a

POSZUKUJE 
się od zaraz 1 
lub 2 pokoje ía 
biuro kancela
ryjne. Zgłosze
nia dfi admin. 
PołoJnji j. „Po
kój na biirro“.

1480 a.

Podnrfcle plon« oi re-*6’ ■ 
wanywirfk, owocowych 

I kwiatowych!
Obfite plony w ogrodach warzy
wnych, owocowych i kwiatowych, 
osi aga się używaniem mieszanek 
nawozów sztucznych produkowa
nych z mączek mięsnych, rogo
wych, krwi bydlęcej i potasu, 
wedle recept holenderskich i fran
cuskich, a zawierających wszyst
kie sole odżywcze w odpowie
dniej proporcji.

Oferty ze sposobem użyda i ta
belą rozsiewu petrzebn di ilośd 
wysyła odwrotme „SUPERfOS- 
FAT“ Fabryki Nawozów Sztucz
nych, JOZEFA i KAROLA TO- 
WARNICKICH S. A. 594 

Wróblik-szlachecki p. loco.

5-tonowy

55 P. S.
gotowy do jazdy est korzystnie do 
sprzedania.

Fiedler 5 Glise?
młyn Darowy. Bo 1460

Katowice, ulica Młyńska.

Oświadczam nłnrejszem. że ło. co bracia L- 
twierdzą jakobym ja im miał mówić, żc w 
..Mltczsrni Zdrowia“ właściciel H. Kulpok znaj 
duuą sie szczury, że mięso w piwnicy jest po
gryzione przez nie. i że tam panuje nieporządek 
P-lega na nieprawdzie i jest przez nich zmy
ślone. ażeby mnie ignorować przed gospoda
rzem. Oświadczam natomiast, że kuchnia się 
znajduje pod mcim dozorem i jest w niej naj
lepszy i najwzornwszv porządek.

Niniejsze oświadczenie daję dobrowolnie 
bez wszelkiego przymusu od strony gospoda
rza lub kogobądź.

Podpis: Stefan Czmiel kuch.’rz.
Wobec porownei napaści na moją osobę 

i nnją egzystencje przez „Die Třib..ne“ o- 
świadczam. że to wszystko zrobione jest ze 
zemsty przez pewnych Judzi razem z wydalo
nym personalem. Na dowód dołączam odpis 
oświadczenia mego kucharza. Hóře bylo na
pišme dnia 27. lutego, poniew aż już wtenczas 
mi grożono opisaniem w gazecie. Więcej na 
napi ci tych ludzi odpowiadać nie będę. po
nieważ tą sprawą się zajmie prokurator".
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Pęwyżs-e st'*nv k.-żdy moře wygrnć kupując 
los w Jedynej największej, najstarszej I yąj- 

szcześ!'wsze: kolekturze 
E. LICHTENSTEIN I S-ka 

CENTRALA:
Warszawa, ul Marsrałkjwska 146. 

ODDZIAŁY:
I. Bielański 3. II. Krakowskie Przedmieście 37, 

. III. Królewska 43 IV. Nalewki 42. 
w Lodzi. Piotrkowska 72 ginach Grand Hotelu. 

TYLKO ZA IŁ. 10
grać możną przez wszystkie 5 klas a miano

wicie: wygrywa'ący stawkę 
w kl. I otrz. n i n ii n los do kl. II

::Ł: DAflMO :: :»
P9 ti 111 n y*nitv

W ten sposób do wszystkich 5-ci» klas 
*/1 ins kosztuje tylko ri. 40 
1/2 losu kosztuje tylko zł. 20 
ł/4 losu kosztuje tylko zł. 10 

Co drugi numer wygrywa. 
Cląg-Jcnle rozpoczyna sic dnia 13 kwietnia I 
trwać będzie 6 miesięcy t. ]. do dn>a 16 wrze

śnia br. włącznie.
FRMA EGZ. OD 1835 r.

Ko 'to P. K. O. dla Warszawy 93-74. 
Konto P. K O dla Łodzi 642-09 

Szczęście zawsze sprzyja posiadaczom na
szych losów.

K 'eldura nasza wypłaciła już wiele, wiele 
milionów złotych, uszczęśliwiając setki tysię

cy osób
Kupno 1 sprzedaż dolarówek.

Łaskawe zlecenia prowincji załatwiamy zgod
nie z naszą tradycja szybko i punktualnie, wy

syłając losy oryginalne odwrotną pocztą.
W tern miejscu wyciąć 1 nam łaskawie 

______________ przesłać. __________
ZAMÓWIENIE POL.

Do Jedynej największej I najszczęśliwszej w 
w Polsce kolekł'iry 

E. Lichtenstein i S-ka 
Warszawa Marszałkowska 146 

Nmiejszem zamawiam do I ki. 15 Lot. Pafsfw. 
---------------  całych n0 zł. 40.—
— ----------- połów ik po* zł. ?0 —
— -------------ćwiartek no zł. 10.--

Należytość za losy wpłacę do PKO na Nr. 
9374. czekiem nadesłanym przez kolekturę.
Imię t nazwisko-------—- — —--------------- —
Dokładny adres —-----------------------------------

Htnryk mipok.

üzyWMi» i KI*'Bi5fś«ł
»POLONJ1" upraszamy zwracać sie 
w sprawach drobnych ogłoszeń i ofert

fl« NleMfit?» Oňílťaia , Prosit“,a . Waisuwiui 4.
A-lK'a.’sirafla

489280
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MYDŁO
Doskonale do prania i do mycia twarzy i rąk. — Bez 
żadnych szkodliwych domieszek. — Wydajne w użyciu.

LEVER BROTHERS LIMITED (Anglja).
Do nabycia we wszystkich składach aptecznych i mvdlarnuch.

Tüiîîr 'Man * Krtfl. H'jfa
Od p.ąf.iu, dnia 8-go kwietnia br 

Najnowsza sensacja!
r™ L

ulubion^ cowboy, jeździec, jokser, 
V' swojei najnowsze; Kreacji pt,

III
(śtkemados)

Doskonała gra, przepiękny rumak 
„crebrny jastrząb“, frapujące tr iść.
Frsdeh Iiu^iní g^az ln.

Dobra dwuaktowa farsa. 
Druga humoreska

W paszczy lwa.

Ponuknip

poiirszfcl
na rok lub dwa lata na l-ą hi-i o- 
tekę domu, T 5 0 dolarów. Urnowe 
na dogodnych warunkach. Dochód 
roczny z domu zf 9400 w Król 
Hucie — Zgłoszenia do oddziału 
„Polonii“, Król łuta. (Wi 1472

Jéref PMuiann
ZaUi«ů Qjtrotiniczf 

KATOd.m
Tek 977. — ul Powstańców 45. 

poleca:
Dnewka « wo cotte 

rółe — kr*-ki 
I rodiny na- werando.

Bo 1465

Poszukujemy o t zaraz
pierwszoFzętliią hieiHą

Panie będą tylko uwzglę
dnione, które już w takich 

posadach pracowały.

Biron i Flieger
W Falo »icach
ulica Pawła nr. 3.

Poszukuje sio

która stenografuje w języku pol- 
skin i niemieckim tak dobrze, 
że byłaby w stanic spisywać 
przemówienia nh posiedzeniach 
Reflektuje się tylko na pierwszo
rzędne siły. Odszkodowanie we
dług umowy.

Katowice, d 31 marca 1927 r.

coiossEun
Tel. 1354 i 1610 - -ICC^B». HklTA — V r*'"iośe 48

Od piątku, 8-go kwietnia do poniedziałku •
Wielki współczesny dramat 

w 12 aktach

(à serc
inwpiBi

(Cjciec i synowie)
Tragedja wyemigrowanej do Ameryki 

rodziny.
xy roli głównej:

Rfldoff SchHdkraut
jeden z najgenialniejszych tragików świata^ 

Jako dodatek:

Arcyzabawna farsa
2-aktowa.

Ogłaszaj sie tylko w
nniiiiiiiiiiiiiiimimiifiiłiiiiiiitiłłiiłiłmMiułfHiiiHiiiiiiłiiiłimiiiiitiimmiłiH^iiiiłiiiłNiiiiiiiifiii

Jordanin
Dr. W. Sedhtzky’ego

kąpiel przeciw
OTYtOSĆI

(zawitrai. rod, żelazo, sole) 
pow. schudnięcie nieszl: dl. 

Zapytajcie się lekarza!

30l 5 ilji

COT1DXS
pieniąca się kąpiel jodłowa 

zawierająca
fiwos

wspaniały ś r o o e k przeciw 
chorobom serca, neurastenji 

i reumatyzmowi.

Zaostal nie można
nie uspokoiwszy nerwów 
kąpielą jodłową zapra

wiona tabletkami
„ABIETIN'*

V'piyw kąpieli na cały ustrój 
nerwowy poprostu
zdumiewający.

Do nabycia w aptekach, dro- 
gerjach, perfumerj. lub przez

Zakłr dy Przemysłowe
Karol Szopper S« A. Bielsko

r—— >i Indyczki
kury
kaczki
młode gołębie

świeży

sandacz rzeczny I
świeży

lośoś wiślany
poleca

OifoRasner
Katowice, ul. Poprzeczna 4 

Telefon 67. J

LOS V
Gira. Loterii Miej

są do nabycia
Cena losu zł. 1.—
H losów zł. 10.—

Cip il. k'.v einig 0
Faun» Kasch, Witter

Loterji Państwowej. 
QnleznOf ulica Tunska nr- 5. 

P K. O. P jznań 207.907 
Telefon 200. Bo 1375

Et lądżcls egoistami 9
y? nieftlečy ftlôrr; zachwfčaíaco >iatą

i iffieżr płeć t uLdne ręce.
Klefl, sie Ich pyfamy, czemu fo zawflziąci :Ją, z nimlechcm 

staraj się zile .it Icjtï* 1 rmmowÿ.
Cl W nie clacą wax się przyznać, że SWiEŻOtt ich lwa* 

r I, rąh 1 fiala piele ne

Cosmopolis
niezawodny - ■ od æ, nadaiacy skórze afsamlfisą giadhotf, elasfycz- tiosć i wygładzający rnmizKii.

Głó wny skład na Polskę ; Roman Włodarski Warszawa, Lubeckiego 5.
Co nabycia w aptekach składach aptecznych i perfumeriach. Cena Zł. 2.50 za sztukę 
W razie nie otrzymania należy zwrócić się do Głóv nego składu na Polskę. Zamiejsco

wym wysyła się po otrzymaniu zgóry Z 2 75 lub 3 25 za zaliczeniem. 
WYSTRZEGAĆ sIĘ NASLADOWN1CTW !

rwr'-' ’wgimgi

Oftlctszell.
,Wiersz m/m lub j'ej,o miejsce: Na pierwsze" str< nley tytułowej zł. 1,—.— W tekście zŁ 
•0,80. — Za tekstem w części ogłoszeniom ej zl. ‘>,20. - Nekrologi: w tekście do 100 wier* 
szy zl. 0,40 od 100 do 200 wierszy zt. 0,00, po^ad 200 wiersz-" zl. 0,80. — Ogłoszenia 
urodne za słowo: Kupna, sprzedaże, zamiany, ofiarowanie pracy oraz wszystkie inne zl. 
0,20. dla poszukujących pracy zl 0,10, matrymonialne zl. 0,30. — Ogłoszenia zagraniczna 
o 50proc. droższe. — Ogroszenla w czerwonym autorze o 75 proc. droższe. — Ceny ogło
szeń w niedziele i SftiiAa o 25 proc. droższe.
WARVNKÍ- !) Omyłki w oHiosze-.iac!i ni? upoważniają do żądania z vrotu gotówki ani* 

taj nic obowiązują Administrację do bezpłatnego powtórzenia oslaszcnia o ile 
treść i sens otloszcnia nie zostały wypaczone. 2) Za terminowo zamieszczanie 
wszelkich ogłoszeń Administracja nie odpowada. 3) Zastrzeżenie miejsca by
wa uwzględniane o tyle. o ile zezwalają na ło względy techniczne. 4) Rachun
ki nasze są płatne i zaskarżalne w Katowicach 5) Prawo inkasa należ 'śd 
naszych przyslngme tylko specjalnie do tego up żn ony, i inkasentom 
ciiatrzouim w odj n ,ędu.e legitymacje z iotog. .
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— Coraz lepiej! Coraz lepiej! Wychodzi na to, że ów 
Francuz nosi rękawiczki kobiece powyżej łokcia! Mógłbyś 
już przynajmniej łgać inteligentniej a nie mówić takich 
głupstw, wiem doskonale, że musiałeś się zadawać z różnemi 
łajdaczkami i nabrałeś od nich różnych świństw na pamiątkę. 
Znam was, mężczvzn, doskonale! Pozwoli mi się pan jednak 
zapytać, co pan zrobił z pieniędzmi? — zapytała nagle Gła- 
fira Siemionowna, następując na niego: — Przedwczoraj wie
czorem miałeś w portmonetce 40 złotych monet, a teraz masz 
tylko dwie. 38 niema. To znaczy, że w ciągu jednej nocy 
wydałeś 760 franków. I może pan chce, żebym uwierzyła, że 
w tym brudnym szynku tej tłustej babv wydałeś aż 760 fran
ków?

— Czy naprawdę zostały tylko dwie monety ?
— Dwie, dwie!... Proszę! — rzekła Ułafira Sien iouowna, 

wyciągając z pod poduszki swego łóżka portmon .tl ę Miko
łaja iwanowi cza i wyjmując z niej dwie monety po 20 franków.

— Nie pamiętam! Stanowczo nie pamiętam,.. Musiałem 
chyba zgubić. Kijem tego, kto nie pilnuje swego! Szampan, 
któryśmy pili, nie był wcale drogi, zaledwie po 5 czy 6 
franków za butelkę... Nie rozumiem... Byłem pijany, przy
znaję się.

— À ja rozumiem... Te 700 franków zabrała owa Blansz 
i inne łajdaczki! — zawołała Głafira Siemionowna z gniewem 
i podsunęła Mikołajowi Iwanowiczowi pod nos Pilet wizy
towy. — Tak, ona, ona!... A co to za krawcowa, zdążyłam 
rię już dowiedzieć. W czasie, kiedyś spał, byłam na bul
warze Włoskim i dowiedziałam się, co to za kra ycowa jest, 
ta pani Blansz Barbie.

—' Stanowczo, kochanie, nic me rozumiem. Nie pamię
tam, ponieważ byłem pijany, jak szewc. Ten bilet mogłem 
dostać od tego Francuza, z którym piłem; Francuz mógł rów
nież ukraść mi pieniądze. Kto go tam wie, co to za Francuz. 
Jaki djabeł szepnął ci wczoraj, żeś koniecznie chciała zajrzeć 
do szynku tej tłustej baby?

— Naturrrrainie ! Teraz ja jestem winna. Przecież sam 
mnie prosiłeś, byśmy wstąpili.

— Nieprawda. Ja tylko ustąpiłem twemu żądaniu. Prze
cież ty szukałaś w dzielnicy Łacińskiej restauracyjki pod 
„Rogiem obfitości“.

— Ja szukałam nie dlatego, żeby upijać się, ale dlatego, 
żrbv obejrzeć miejsce, w którem. według pewnej powieści 
gra wer przegrał żonę do malarza. Chciałam mieć 
jakieś pojęcie o takich restauracyjkach w dzielnicy Łacińskiej,, 
ą ty zarąz rozpocząłeś pijaństwo. '

Mikołaj Iwanowicz zrobił smutną minę i rzekł, rozwo
dząc rękoma:

— Djabeł mnie opętał, Głasza! Przebacz! Więcej to się 
już nigdy nie powtórzy.

— Nie tego ci nigdy nie przebaczę!... Przy pierwszej 
sposobności odpłacę ci taką samą monetą.
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